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Począwszy od poniedziałku 10O b. m. „GŁOS POLSKI“ rozpoczyna 


DRUK SENSACYJNEJ POWIEŚCI 


Która będzie dodawana w formie Książkowej do Każdego poniedziałkowego numeru pisma 
Szczegóły jutro! 


Szczegóły jutro! 
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Cierpliwość Polski skończyła się 


Na straszliwy teror litewski -- rząd polski odpowiedział represjami 


Dświadczenie wojewody 


Raczkiewicza 


WILNO, 5 października, (Pat.) - 
Dziś, o godz. 14,15 rozpoczęła się 
u p, wojewody Raczkiewiczą kon- 
ferencją prasowa, w której wzięli 
udziął przedstawiciele wszystkich 
dzienników tutejszych, Konferen- 
cja zwołana została w tym celu, u+ 
by.dać opinji publicznej należyte 
oświetlenie dokonanych z polece- 
nia rządu przez tutejsze włądze ad 
ministracyjne aresztowań szeregu 
działaczy litewskich na obszarze 
Wileńszczyzny oraz zamknięcia pe 
wnej liczby szkół litewskich, dzia- 
łających na tym obszarze, P, wo- 
jewoda Raczkiewicz złoży! wobec 
przedstawicieli prasy nąstępujące 
oświadczenie: 

Kolejne rządy polskie stale trzy 
mały się zasady przyznawania 
mniejszości litewskiej w Polsce 
prawa swobodnego rozwoju swych 
odrębnoścj natodowych w przeci- 
wieństwie do rządów republiki li- 
tewskiej, które zawsze i konse- 
kwentnie stały na gruncie prześla- 
dowania mniejszości polskiej na 
Litwie, R7ąd marsz, Piłsudskiego 
specjalnie stosował politykę pojed- 
nania pomiędzy zamieszkującymi 
na wspólnej ziemi ojczystej oby- 
watelamj polskiej i litewskiej na- 
rodowości, starając się łagodzić i u 
suwać tarcia narodowościowe, wy 
nikłe na tle wybujałości szowini- 
stycznej. W tym celu rząd mar- 
Szałka Piłsudskiego w przeciwień- 
stwie do rządu litewskiego 

1) zezwalał mniejszości litew- 
skiej na utworzenie różnego rodza- 
ju szkół łagodnie traktując, — ze 
względu na konieczności życiowe 
— kwestje wymaganego przez u- 
stawy cenzusu dla nauczycieli, 

2) ułatwiał nadgranicznej ludno- 
ści litewskiej przekrączanie grani- 
cy, celem umożliwienia jej użytko- 
wania gruntów, położonych na te- 
rytorjum polskiem, 

3) zezwalał działaczom litew- 
skim, zamieszkałym tąk w Polsce, 
jak i na Litwie na przekraczanie 
granicy w obu kierunkach, 

4) zezwolił obywatelom  litew- 
skim ną masowe przybycie z Ko- 
wna do Wilna na obchód żałobny 
pogrzebu Ś. p. Basanowicza i otwo 
rzył szeroko granice dla pątników 
litewskich, zamierzających przybyć 
do Wilna na uroczystości korona- 
cyjne obrazu Ostrobramskiego, 

5) nie stawiał żadnych przesz- 
kód w zakłądaniu ; szerzeniu w 
Polsce działalności całego szeregu 
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stowarzyszeń litewskich, założycie- 
lami których były osoby, niezaw-. 
sze lojalnie odnoszące się do pań- 
stwa polskiego į władz polskich. 
Wszystkie te posunięcia rządu. 
marszałka Piłsudskiego były, oży- 
wione nadzieją stworzenia warun- 
ków zgodnego współżycia zamiesz 
kałej w Polsce ludności litewskiej 
z ludnością polską i podyktowane 
koniecznością ułożenia przyjaznych 
stosunków pomiędzy sąsiadująceni 
państwami, z których to państw Li 
twa, 
podkreślą, że rząd litewski zamie- 
rza stosować wzmocnione środkij ' 
represyjne w stosunku do ludności | 
polskiej, a zwłaszcza szkolnictwa 
polskiego na Litwie, władze ` pol- 
skie w lipcu b. r. zwróciły się do 
ks, Kraujalisą, prezesa litewskiego 
towarzystwa oświatowego „Ritas“ 
w Polsce, z prośbą udania się do 
Kowna, w celu wpłynięcia na mia 
rodajne litewskie czynniki rządowe, 
aby się wstrzymały od stosowania 
zamierzonych represji, które spowo 
dują niezwykłe wzburzenie opinii 
w Polsce į zmuszą rząd polski do 
interwencji w postaci zastosowa: 
nia polityki odwetu, Nie zważając 
na stałe podkreślanie ze strony 
rządu marszałką Piłsudskiego jego 
pokojowych tendencji w kierunku 
konieczności wzajemnego unikania 
momentów, powodujących zaognie- 
nie stosunków polsko _ litewskich, 
rząd litewski rozpoczął ostatnio, 
masowe prześladowanie ludności 
polskiej ; wydał zarządzenia, bu- 
rzące do podstaw całe szkolnictwu 
polskie na Litwie, łamiąc w ten Spo 
sób elementarne prawa mniejszo- 
ści polskiej, zaśwarantowąne w tra 
ktatach międzynarodowych. Podob 
ne postępowanie rządu litewskiego 


niestety, stale podkreślała ij 


| szości litewskiej w Polsce, które 
(były wyraźnie zaangażowane w 
akcji wrogiej państwu polskiemu. 

W wykonaniu polecenia rządu 
marsz, Piłsudskiego w dniu 5 paź- 
| dziernika b. r. na terenie woje- 
wództwą wileńskiego władze doko- 
nały zamknięcia: 

1) litewskiego seminarjum nau- 
czycielskiego w Wilnie, które do- 
tychczas nie posiadało przewidzia- 
nej ustawą koncesji, lećz było je- 
dynie tolerowane przez władze, 

2) dwudziestu czterech szkół, u- 
trzymywanych przez tow. oświat 
| „Ritas“ na terenie powiatu wileń- 
jsko -~ trockiego +raz 5-ciu szkół na 
obszarze powiatu święciańskiego: 
| 3) ponadto aresztowano na tery- 
|torjam m, Wilna 13 osób z pośród 
działaczy litewskich,  ptzyczem 
względem jednej z nich a mianowi- 
cie Elżbiety Łukasiewicz zastoso- 
wanc areszt domowy z uwagi na 
posiadanie przez nią niemowlęcia. 
Pozatem jednego z aresztowanych 
a mianowicie Pawła Karązję, nie 
posiadającego obywatelstwa pol- 
skiego, wydalono z granic państwa, 
jako uciążliwego cudzoziemca. Po- 
zostałych aresztowanych osadzono 
w więzieniu na Łukiszkach, Oprócz 
tego na terenie powiatu święciań- 
skiego aresztowano 3 księży litew- 
skich a na terenie powiatu wileń- 
sko-trockiego 2 księży litewskich. 


Sfraszliwy feror lifewski 

WILNO, 5 październiką. (Pat.) - 
„Kurjer Wileński” ogłasza rozmo- 
wę swego przedstawiciela z pew- 
nym robotnikiem p. K. G., który 
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przed kilku dniami wobec strasz- 
nego teroru, stosowanego przez 
rząd Waldemarasą, uciekł na te- 
rytorjum Polski, 

Robotnik ów w politykę się nie 
wdawał, a za to tylko, iż głośno 
wyraził swe niezadowolenie z rzą 
dów Waldemarasa, został areszto- 
wany į wraz z kilkudziesięcioma 
innymi uwięzionymi został podda- 
ny strasznym katuszom. Rzucono 
i poczęto nas kładać kijami, gumo- 
się ną nas, opowiada robotnik ów, 
wemi pałkami į drucianemi pręta- 
mi, żądając ciągle przyznąnia cię 
do należenia do powstańczych bo- 
jówok. Jednego z uwięzionych od- 
wieziono do więzienia w Marjam- 
polu, gdzie s! sowane są najnowsze 
sposoby wymuszanią przyznania 
się do winy, jak elektryczne apa- 
raty i obręcze do naciskania czasz- 
ki, gumowe pałki, kleszcze drew- 
niąne į t. d, 

Wszystkie te środki doprowadzi- 
fy jednego z aresztowanych, na 
zwiskiem Kilikauskas, że w Mar- 
jampolu przyznał się do wszystkie- 
go tego, czego od niego wymagano. 
Wedle dalszych opowiadań p, K. 
G, — więzienia kowieńskie są prze 
pełnione. Niema prawie dnia, aby 
nie aresztowano kilkudziesięciu al- 
bo kilkuset opozycjonistów, Policja 
idzie na pasku rządu Waldemara- 
sa, to samo się dzieje i z wojskiem, 
aczkolwiek rozwiązano w ostatnim 
tygodniu 3 bataljony, jako niebez- 
pieczne dla ogółu społeczeństwa. 
Rozwiązanie to, każe się domyślać, 
że stosunek wojska do rządu tąkże 
zaczyna się zmieniąć, P,K,G. „pod- 
kreślił, że kłamstwem jest głosze- 
nie przed światem, jakoby litwźni 
nienawidzili Polski, Naród litewski 
w swej masie nie ma żadnych po- 
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zmusiło rząd marsz, Piłsudskiego wodów do nienawidzenią narodu 
do zastosowania odwetu, lecz wy- polskiego. Tę nienawiść rozsiewa 
łącznie wobec tych odłamów mniej Nawrot 1a. Tel. 25-22.|wśród ludu garstka szowinistów. 


Blok Pracowniczej Łodzi 
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Dla członków i 


Blok Pracowni- 
czej Łodzi, ulica 
Piotrkowska 117 


Czwartek, 6.X rb. 


Piątek, 7.X r. b.| Obyw. Gajewski | 
Sobota. 8 X r. b| Mec. Biłyk. 


sympatyków. 


Cykl odczytów 


„+ „Zagadnienia gospodarki miejskiej” 


Klub Partji Pracy | Klub Partji Pracy 


Początek o godz. 7 wiecz. 
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Lokal Stow, Sala Hauberta 


ul. Narutowicza | ul. Narutowicza | im. Paderewskiego | Chojny, Tuszyń- 
Nr. 45 Nr. 45 Bałuty, Zawiszy 16 ska 19 
red. Grzegorzak | prof. Gacki prof. Bilski 

prof. Gacki prof Bilski red. Grzegorzak obyw Piątkowski 


red. Grzegorzak 


obyw Piątkowski 


prof. Bilski 


inż. Frontczak 


Odwet Polski 


Nasz warsz, koresp, (St, Gr.) te 
lefonuje; 


Według wiadomości, jakie nade- 
szły ostatnio z Wilna, dokonano 
następujących aresztowań | repre- 

W Wilnie areszfowano Ogółem 
18 osób, w tej liczbie ks, Kraujali- 
sa, który prowadzię z polecenia 
rządu polskiego układy z rządem 
kowieńskim w sprawie stosowania 
względem ludności polskiej prze. 
pisów traktatu o mniejszościach. 
Układy te, jak wiadomó z wywiadu 
wojewody Raczkiewicza, nie dały 
żadnych wyników, 

Dokonano 7 rewizji u osób pry- 
watnych ; jedną w seminarjum na- 
uczycielskiem 'w Wilnie, Seminar- 
jum nauczycielskie i szereg szkół 
zamknięto, - 


Siery dobrze poinformowane 
zwracają uwagę, że rząd polski 
stosuje represje odwetowe z wiel- 
ką przykrością, nie prześladując 
wszystkich litwinów, zamieszkują- 
cych Polskę, a tylko tych, których 
działalność antypaństwowa została 
stwierdzona, Również tylko te szkio 
ły zostały zamknięte, których na. 
uczyciele į prefektowie zaangażo- 
wani byli w robocie antypaństwo. 
wej. 
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Dwa wyroki prasowe 


naredaktora „Robotnika” 

Warsz. koresp, „Głosu Polskie- 
go“ (St. Gr. telefonuje: 

W dniu wczorajszym w sądzie o- 
kręgowym w Warszawie rozpa- 
trywane były dwie sprawy praso- 
we „Robotnika” — jedna, o znie- 

ważenie sądu w Bydgoszczy, a 
nołatkę, dotyczącą wyroku w spra 
wie napadu na biskupów kościoła 
narodowego. Redaktor „Robotni- 
ka" został skązany na 3 miesiące 
aresztu, W drugiej sprawie, drob- 
niejszej, zapadł wyrok, skazujący 
ra »siące aresztu, 


> 
Nowe wyrok! śmierci 


na rzekomych szpiegów 
polskich 


MOSKWĄ, 5.10 (PAT) W pro- 
cesie o prowadzone na Ukrainie 
rzekome szpiegostwo na rzecz 
Polski 5-ciu oskarżonych zostało 
skazanych na Śmierć, a pozosta» 
łych 45 na 5 do 10 lat więzienia 
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ünozycia komunisty- 
czna na Syherii 
Moskwa, we wrześniu. 


Komitety centralne partji ko- 
munistyeznej w rejonach okręgo- 
wych, w szczególności zaś na Sy- 
berii, występują przeciwko opo- 
zycjonistom bardziej stanowczo, 
niż komitet moskiewski, Zjąwisko 
to obiaśnić sobie należy przede- 
wszystkiem tą okolicznością, że ną 
prowincji niema wśród opozycjoni- 
stów tak wybitnych działaczy po- 
litycznych. jak Trocki, Zinowiew i 
in, Których wykluczenie z partj» 
nie mogło by odbyć się tak niepo- 
strzeżenie, jak wykluczenie zwy: 
kłych „komunistów szeregowych“. 


W tych dniach na posiedzeniu 
plenarnem okregowej komisji kon 
trolnei w Irkucku przewodniczą- 
cy syberyjśskiej komisji kontrolnej, 
Kałasznikow wygłosił referat © 
działalności trakcyjnej opozycjoni- 
stów irkudkich. Plenum stwier- 
dziļo, że opozycjoniści, nie bacząc 
na ich obietnice w kierunku za- 


zwykłej wielkości i siły pękła w 
Budapeszcie. Oto dziennik tamtej- 
szy „Magyarsaś ' wystąpił z rewe- 
acjami o nocie, którą w dniu 15 
kwietnia 1920 r, przesłać miał do 
ówczesneśo rządu węgierskiego 
Simonyi - Semadama, ówczesny se 
kretarz generalny francuskiego 
ministerstwa spraw zagranicznych, 
ambasador Paleologue. Nota ta, 
nosząca datę 15 kwietnia 1920 r.. 
numer ekspedycji — 
ex 4. 1920-6752", proponowałą rzą 
dowi węgierskiemu, aby natych- 


czącej przeciw bolszewikom, Wzą- 


, $ 2 {mian za to 
przestania działalności frakcyj-| uwał Węgrom pozostawienie 
nej. w dalszym ciągu prowadzą przy nich miast Koszyc, Ungwaru, 


swą robotę podziemną. Kałaszni- 
kow w referacie swym nązwał tak 
tykę opozycjonistów syberyjskich 
„oszukiwaniem partii", 


Munkaczu, Szatmaru, Wielkiego 
Warażdynu, Aradu, Maria - Tere 
siopolu į Szomboru, Nadto przy 
rzekano Węgrom zastosowanie ple 
biscytu w południowym Siedmio- 
środzie, w północnym zaś nadanie 
Szeklerom szerokiej autonomii. 
Wzamian za to wszystko Francia 
domagała się zawarcia sojuszu tran 
cusko - węgierskiego i jako gwa- 
rancji gospodarczych  wydzierża- 
wienie całej sieci kolei węgier- 
skich konsorcjum francuskiemu. Na 
czas zaś wojny kierownictwo kolei 
miało przejść w ręce francuskie. 
lub przynajmniej do zarządu ko- 
lei miało wejść czterech deleža- 
tów francuskich. 

Powyższą propozycję ponowił 
rząd francuski w drugiej nocte, 
podpisanej już przez Milleranda, a 
datowanej z Paryża dnia 20 lipca 


Działalność opozycjonistów sy- 
beryjskich polegała głównie na 
rozpowszechnianiu nielegalnych 
artykułów i przemówień przywód 
ców opozycji komunistycznej, a 
frupą opozycyjna w Irkucku zało- 
żyła nawet specjalny fundusz, słu- 
żący do nabywania nowych doku- 
mentów tąjnych, 


Komisja kontrolna po przepro- 
wadzeniu szczegółowego śledztwa 
przyszła do wniosku, że co do wi- 
ny opozycjonistów syberyjskich 
nie może być na'mniejszej wątpli- 
wości, Władze śledcze stwierdziły 
w szczególności, że opozycjoniści 
rozpowszechniali w- przemówie- 
niach Zinoówjewa. wygłoszone prze 
zeń ną sterpniowem zebraniu ple- 
narnem centralnego komitetu wy- 
konawczego. 


śała się już wystawienią przez 
Wegry armji 150,000 ludzi į na- 
tychmiastowego wyruszenia w 
Karpaty z pomocą Polsce, Węgier- 


ska rąda ministrów traktowała 


Dnia 9 września 
Irkudku posiedzenie frakcyjne o- 
pozycjonistów _ syberyjskich, na 
którem opracowano plań dalszej 
walki z grupą Stalina i z central- 
nym komitetem wykonawczym, 
składającym się, jak_ wiadomo, 
ze zwolenników Stalina, 


odbyło się w 


Opozycjoniści irkuccy usiłował 
rozszerzyć swą działalność na ca- 
łą Syberię, Stwierdzono up. że ir- 
kucki komunista - opozycjonistą 
Anuczyn często dojeżdżał do Wier 
chnieudinska, werbując przy po- 
mocy różnych tajnych dokumen- 
tów opozycyłnych członków dla 
swej śrupy. Podcząs śledztwa prze 
słuchiwani opozycjoniści całą 
| stanowczością ząprzeczali twier- 
dzeniom agentów śledczych. 

Komisja kontrolna, po wystu- 
chaniu referatu Kałasznikowa. po- 
stanowiłą wykluczyć z partii ko- 
munistycznej ośmiu najwybitniej. 
szych członków opozycji syberyj- 
skiej, a mianowicie komunistów: 
Karnauchowa, Makuszewa. Anu- 
czyna, Samojłowa; Suczkowa, Ka- 
ratkkowa, Narodniewa i Gołdina. 


Konstantynopol, we wrześniu, 

Po raz pierwszy od szeregu lat 
odwiedził w miesiącu lipcu prezy- 
dent republiki tureckiej, Kemal 
paszą, dawną stolicę cesarstwa 
tureckiego, Konstantynopol. W ro- 
ku 1919 Kemal pasza opuścił głó- 
woe. miasto Turcji į udał się. na 
front grecki, gdzie poprowadził woj 
ska tureckie do pięknego zwycię- 
stwa. Z frontu nie powrócił już je- 
dnak do Konstantynopola, lecz za 
siedzibę swą obrał Angorę, gdzie u- 
silnie pracował nad odbudową 1 
modernizacją młodej republiki, O- 
becny pobyt Kemala paszy w Kon: 
stantynopolu przeistoczył się w 
szereg uroczystych obchodów na 
jego cześć, Ludność Konstantyno. 
pola zgotowała mu tak gorące o 
wacje, jakto przystoi w stosunku 
do prawdziwego bohatera narodo: 
wego. Zasługi Kemal paszy są isto 
tnie olbrzymie, a nawet przeciwni. 
cy jego przyznają, iż był on jedy- 
, tym człowiekiem, który mógł ura- 
jtować Turcję przed zupełnym u- 
| padkiem, W Konstantynopolu po- 
jzostąnie Kemal pasza prawdopo 
f dobnie do 15 października, a na- 
stępnie powróci do Angory, gdzie 
: będzie obecny na uroczystem o. 
/ twarciu 
į Sesja parlamentarna otwarta zo. 
jstanie prawdopodobnie na poczat: 
ku listopada, 

Posiedzenie inauguracyjne trze. 
ciego „wielkiego zgromadzenia na- 
rodowego" w Angorze zapowiada 
się nadzwyczaj interesująco przez 
wzgląd na zapowiedziane ekspose 
prezydentą republiki, W przemó: 
wieniu tem Kemal pasza zamierzą 
złożyć niejako szczegółowe spra: 
wozdanie z całej swej działalności 
od dnia 19 maja 1919 r, t, j, od 

wili rozpoczęcia walki o niepo. 
dległość narodową  Turcii 
chwili obecnej, Szczególną uwage 
poświęci przytem Kemal pasza o- 
mówieniu ' poszczególnych fa? 
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Wkrótce 
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Szyldkra 
JZESZEGEZARKSB 


dr. Ludwik Falk 


powrócić 
horoby skórne i weneryczne 


Nawrot 7. Tel. 28-07, 
a 
| Piofr buszczyński 


RRAWIEC 


piem: 


Pioirkowska 98, telefon 4-73. 


X — GŁOS POLSKI 


1920, Tym razem Francja doma- | 


parlamentu tureckiego | JIODMOD 


aż doj R 


— 1927 r. 


TOOK 


Bomba sensacji politycznej nie-|jednak propozycje francuskie de- 


latoryjnie, głównie z powodu 0po- 
ru sztabu generalnego i posła an- 
gielskiego w Budapeszcie Hohle- 
jra który z największym naciskiem 
zaczął przeciwdziałać przyjęciu 
propozycji żrancuskiej, Nadto gene- 
rał francuski Mittelhauser, stojący 
wówczas na czefe sztąbu general- 
nego czechosłowackiego, ze swej 
strony przeciwdziałał we franci- 
skich słerach rządowych przeciw 


„Sekcja IX| tej propozycji, Wskutek tego rzad, wie, 


węgierski 


francuskie dopiero 


odpowiedział na noty 


pod koniec 


czas wojna polsko - bolszewicka 
była już rozstrzygniętą, przeto 


sprawie zaniechała, 

Tak w najważniejszych punk- 
tach przedstawiają się rewalacje 
„Maśyarsagu”, Teraz kwestia ich 
weryfikacji. 

Szef ówczesnego gabinetu Si- 
monyi-Semadam w publicznych e- 
nuncjacjach potwierdził 
istnienie obu not francuskich, jak 


również ich treść ogłoszoną przez 


Magyarsag”. Twierdzi on, że ra- 
da ministrów pod jego przewod: 
nictwem zajmowała się notą Pa- 
leologue'a z gruntownością, odpo- 
wiadającą doniosłości tego doku- 
mentu į że rząd węgierski przyjął 


ostatecznie propozycję francuska 


w całej rozciągłości, Przerwanie 
rokowań w tej sprawie į ostatecz- 
ne jej porzucenie przypisuje Si. 
monyi - Semadam zmianie gabine- 
tu frąncusk'ego, Irtóra się tymcza- 
sem dokonała, 

Minister spraw zagranicznych w 
gabinecie Semadama — Teleki od- 
ipowiedział dziennikarzom, že 
| mógłby mówić o tej sprawie tyl- 
ko w razie zwolnienia go od ta- 
jemnicy urzędowej. Inny minister 
'z tego gabinetu, Bleyer, potwier- 


Wzrost antysemityzmu w Turc 


Kemal-Pasza myśli o wprowadzeniu „czerty osiedłosti”* 


| wojny turecko - greckiej, oraz spra 

wie konferencji w Lozannie, Eks. 
pose prezydenta oczekiwane jesi 
w kołach politycznych z wielkiem 
zainteresowaniem, a będzie ona 
jakgdyby całem resume historji 
tureckiej w ciągu ostatnich lat 9. 


| Od chwili rzucenia przez obec- 
| nych władców Turcji hasła „Tur: 
cja dla turków“ obserwować mo- 
żna wśród ludności tureckiej znacz 
ny wzrost antysemityzmu. Zjawi- 
sko to na tem szczególniejszą za: 
sługuje uwagę, że w Turcji przed: 
|wojennej antysemityzm  prąwie 
wcale nie był znany, Kwestja ży- 
dowska staje się ostatnio coraz 
aktualniejszą, o czem wymownie 
świądczą nietylko liczne artykuły 
publicystyczne, problemowi temu 
poświęcone, lecz również przemó 
wienia publiczne wybitnych dzia 
łaczy politycznych, W ciągu osta- 
tniego roku wskazywano nawet 
dwa razy z trybuny sejmowej na 
|niebezpieczeństwo żydowskie, a 
| posłowie, którzy ną terenie sejmu 
| kwestję tę poruszyli, domagali się 
z całą stanowczością, by rząd w 
ostry sposób występował w przy- 
szłości przeciwko żydom. Propaga- 


OMOMOMOMoLemoD 


Pokój 


sypialny dębowy jasny, 
modny okazyjnie do 
sprzedania. 


Piramowicza 10, m, 14. 


DOOWWODOOOGGOOW 


naogół 


dza, że g mocie była mowa, ale 
treści jej nie znał, ponieważ jej 
innym ministrom nie zakomuniko- 
wano. Natomiast minister opieki 
społecznej w tym gabinecie, dr. 
Benard» przeczy, jakoby na radzie 
ministrów debatowąno kiedykol- 
wiek nad tą nołą, natomiast przy- 


znaje że o istnieniu noty wiedział 


nieoficjalnie, 

Ówczesny minister spraw zagra- 
nicznych, dr. Gratz, oświadcza, że 
iż jakieś tego rodzaju per- 
jtraktacje były istotnie prowadzo- 
‘ne. Hr, Juljusz Andrassy oświad- 


miast wystawił armię stutysięczną! września, Ponieważ jednak wów-'cza, że hr. Teleki i hr. Bethlen o- 
i wysiał ją na pomoc Polsce, wal-. 


ogólnikowo o tych 
jednak 


powiadali mu 
pertraktacjach, Dlaczego 


| 


rząd francuski obie-| Francją dalszych rokowań w tei! nie zostały one dovrowadzone do 
Były prezydent 
ministrów Stefan Friedrich nie tyl- 


końca, nie wie, 
ko potwierdza w pełnym zakresie 
prawdziwość rewelacji „Magyar 
sagu", lecz jeszcze uzupełnia te 
nowymi sensacyjnymi szczegółami, 
opowiadając, że 


francuskie, 
strony, że zajęcie przez wojska 


ko zą przejściową okupacię, Można 
się z półsłtówek Friedricha domy- 
Śleć, że mówi on o Rumunii. Pre- 


dzie o propozycjach francuskich 
nic oficjalnie nie wiedział, wie jed- 


F = 


tujące, 

Co się tyczy istnienia obu not 
francuskich, czy to w oryginałach 
w archiwum ministerstwa spraw 
, żagranicznych w Budapeszcie, 
ito w kopjąach w Paryżu, nie udało 


Ji 


torom antysemityzmu w Turcji cho 
dzi przedewszystkiem o to, by ży: 
dów zmuszono drogą pewnych re. 
presji do przystosowania się do no- 
wego stanu rzeczy, 


W tych dniach wydarzył się w 
Konstantynopolu wypadek, znako 
micie charakteryzujący obecne na- 
prężenie stosunków między turka- 
mi a żydami, Syn pewnego wyso- 
kiego urzędnika tureckiego zakn- 
chał się w młodej żydówce, Elsie 
Niego, Kiedy spostrzegł, że nie 
może liczyć na wzajemność, za- 
strzelił swą ukochaną, Pogrzeb o- 
fiary śwałtownego turka dał oka- 
zję żydom do zamanifestowania 
swych wrogich uczuć wobec lud- 
ności tureckiej. Kiedy policja chcia 
ła skłonić uczestników pogrzebu 
do zaniechanią manifestacji, doszła 
do ostrych starć z tłumem į w re. 
zultacie aresztowano 9 żydów, któ 
rzy zbyt agresywnie występowali 
przeciwko funkcjonarjuszom poli. 
ci i wznosili wrogie okrzyki pod 
adresem turków, 


| Aresztowani nie. zóstali- jeszcze 
zasadzeni, ale już dziś nie może u 
legać najmniejszej wątpliwości, 
wymierzone zostaną wobec 

kary bardzo surowe, Obecny rz 
turecki pracuie już nad nowa usta 
wą, którą zakaząć ma żydom osie. 
dlania się bez specjalnego pozwo 
lenia w Turcji centralnej, Ustawa 
podobna istnieie już w Turcji, jed- 
nakże skierowana jest wyłącznie 
przeciwko grekom į ormianom. Nie 
wyrządza ona jednak narodom tym 
zbyt wielkiego uszczerbku, gdyż 
zarówno śrecy, jak i ormianie, ży- 
ją w zwartej masie w pewnych tyl. 
ko prowincjach tureckich. Rozsze- 
rzenie ustawy tej względnie wyda- 
nie nowej w stosunku do ludność! 


j| żydowskiej może mieć dlą żydów 


rozrzuconych po całem państwie 
bardzo daleko idące następstwa, 


jedno z państw 7 qapisg 
sąsiadujących z Węgrami, którego | nońskiego, kierujące stery francu 
nie chce narazie wymienić, usilnie 
popierało wówcząs propozycje 


oświadczając ze swej 


części Węgier będzie uważała tyl- 


czy 


ŻĘ 
ich | 
ąd| 


wr 
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Z tajemnic dyplomacji europejskiej 


Armia węgierskia na pomoc Polsce 


walczącej przeciwko bolszewikom w 1920 roku 


Historja nieznanej noty francuskiej do rządu budapeszteńskiego 


się dotąd nic pozytywnego stwier» 
dzić. 


Sam autor owych not, Paleolo- 
gue, odmówił korespondentowi „Pe 
sti Hirlapu" e wyjaśnień 
w tej sprawie, a nawet, Wręcz za- 
przeczył istnieniu takiej noty. 


Tak przedstawia się w najogól- 
niejszych zarysach aktualny stan 
tej sensącyjnej sprawy. Ma ona 
dwie strony: historyczną i bieżąco 
polityczną, Pod względem histo- 
rycznym nota Paleologue'a, wysła- 
na dnia 15 kwietnia, więc na 7 ty- 
godni przed podpisaniem przez Wę 
śry traktatu trianońskiego (4 czer- 
wca 1920 roku) dowodzi, że Fran- 
cja, przynajmniej do ostatniej chwi- 
li, nie miała jasnej koncepcji co 
do tego, co ma się stąć z Węgrami 
i w Jaki sposób mają się ukształto= 
wać sąsiadujące państwa, — Fakt 
Zaś, że nota analogiczna Milleran- 
da nosi datę 20 lipca, dowodzi, że 
nawet. po podpisaniu traktatu tria- 


skie uważały, że nie zostały tu do- 
konane żadne nieodmienne fakty. 
Propozycja Paleologue'a z 15 - go 
kwietnia dowodzi dalej, że wypra- 
wa polska na Kijów nie była w Pa 
|ryżu tak nieznaną, jak ją tam póź- 
„niej przedstawiano, kiedy zaczęły 
się niepowodzenia armji polskiej i 


zes węgierskiej delegacji pokojowej kiedy p, Grabski musia; jechać do 
r, Apponyi stwierdza, że wpraw- 


Raczej wskazywałaby ta 
propozycja na to, że plan Pijsudskie 
go znajdował w Paryżu poparcie 


nak, że jakieś rokowania były pro-| tak silne, iż stamtąd szukano so- 
wadzone, wie dalej, że rokowania 
te, jakkolwiek ściśle tajne, nie by- 
ły dlą żadnej ze stron kompromi- 


juszników dla niego na Węgrzech 
za cenę stosunkowo wysoką, o 
całkowitego niemal zignorowania 
terytorjalnych roszezeń czeskich 
na Węgrzech, Jeżeli nota Paleolo- 
gue'ą okaże się ostatecznie amten- 
tyczną, to cała polska wyprawa 1a 
Kijów stanie w całkiem innem 
świetle. 

Jeżeli więc historyczne znacze- 
nie owych rewelacji jest duże, to 
jeszcze większę jest ich znaczenie 


© e |aktualno - polityczne. Dlaczego za- 


tzęto nagle tak wiele pisać į mó- 
wić o rzeczach, które do tej pory 
stanowiły jeden z najgłębszych dy- 
plomatycznych sekretów? Uderza- 
jącym jest fakt, że proponowane w 
|29cie Paleologue'a granice Węgier, 
przewidziane dla nich jąko nagro- 
da za udział w wojnie przeciw bol- 
szewikom, kryją się niemal w zu- 
pełności z t. zw, „linją lorda Ro- 
termeera", którą ten wielki wy- 
dawcą popularnych dzienników an 
gielskich ogłosił niedawno w zna: 
nej swej akcji zą rewizją traktatu 
tianońskiego, 

Fakt ten budzi podejrzenie, że 
tu półcficjąlna dyplomacja angiel- 
ska podejmuje obecnie dawny plan 
francuski, wówczas przez Anglię 
zwalczany i ostatecznie udaremniu- 
ny. Dzisiaj wygląda to tak, jakgdy- 
by Anglja pragnęła pozyskać We- 
grv dla krucjaty antybołszewickiej 
za tę samą cenę, jaką przed sied- 
miu laty ofiarowała Francja, pro- 
waądząca ówczesną swoją olitykę 
pod hasłem Clemenceau słynnych 
„drutów kolczastych", W każdym 
razie koincydencja ówczesnych pro 
pozycji Paleclogue'a, a później Mil- 
leranda z obecnemi koncepcjąmi 
lorda Rotermeera jest uderzającą, 
Znaczenie zaś symptomatyczne tej 
| koincydencji podnosi fakt, że nagle 
zacz „to tak szeroko pisać ; mówić 
o propozycjch francuskich, jakgdy- 
by na udowodnienie, że koncepcie 
Rotermeera nie są znowu tak cał- 
kiem chimeryczne. 

Ostatnie wiadomości z Węś'er 
mówią, że w tamtejszych sterach 
wojskowych znowu zdobywa zwo- 
lenników pogląd, że Węgry mga 
odegrać się *ylko jako uczestnik 
wojny koalicyjnej przeciw bolsze- 
wikom, organizowanej przez An- 
ślje i że w związku z tym poglą- 
dem coraz bardziej do myśli, iż 
tron Arpadów zająć powinien nie 
Habsburg, ale jeden z książąt krwi 
angielskiej,,, 

Jednem słowem tajemnice: bie- 
żące, osłaniające politykę dnia dzi- 
siejszego, wydają się być conaj- 


mniej tak samo interesujacemi, jak 
owe tajemnice £ 


—_ ma 
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4 listy ostatecznie zatwierdzone 


Rewelacie „Blektryczne | 


w odezwie P, P. S. 


Polska Partja Socjalistyczna wy- 
dała odezwę wyborczą, w której 


i 


lwia część poświęca całkiem kon- swem 


kretnym zarzutom „elektrycznym ' 
pod adrzsem dotychczasowego ma- 
gistratu, 


Czytamy w tej odezwie, że ele- 
ktrownia wypłaciła członkom ma- 
gistratu 1 miljon 60 tys. złotych 
gotówką, a pozatem 13 tys, złot. 
rocznie członkom zarządu, po 20 
akcji, wartości 15 tys, złotych, ko- 
szła podróży i djety oraz 10 tys. 
złotych rocznie członkom komisji 
rewizyjnej, Podkreśla następnie o- 
dezwa, że żaden z członków magi- 
strątu nie oddał miastu dotychczas 
z*pobiernych 13 tysięcy rocznie ani 
jednego grosza, a wszyscy złożyli 
. cały ten dochód za 3 lata na wła- 
snem koncie w elektrowni, 


Z kolei rzeczy stwierdza odezwą 
że elektrownia przez dwa lata od 
objęcia koncesji nie wybudowala 
ani jednego z 20 kilometrów oświe 
tlenia, które zobowiązała się za- 
prowadzić na ulicach miasta, al 


obecnie buduje dla oka tylko pro- | ObWOdowych komisji wyborczych, celem zaznajomienia ich z obowiązkami i zadaniami 
wizoryczną instalącję nadziemną, kającemi z regulaminu wyborczego, wydanie im praktycznych instrukcji í wręczenia 


Dlaczego unieważniono lisie Nr. 3. 


Jak nas uprzejmie poinformowała główna komisja wyborcza, w dniu onegdajszytu, 
plenarnem posiedzeniu rozpatrywała ona ostatecznie skontrolowane listy kandydatów do 


na 


(rady miejskiej i obradowała nad sprawami technicznemi niedzielnych wyborów, 


Sprawdzanie list kandydackich trwało kilka dni, przyczem kładziono 


na kontrolę prawa biernego kandydatów. 


Po uskutecznieniu przez niężów zaufania poszczególnych list sprostowań, 


specjalny nacisk, 


ujawnionych 


usterek i nieformalności — główna, komisja onegdaj zastanawiała się nad legalizacją zgłoszo» 
nych formalnie w myśl regulaminu list, 


Po dłuższych debatach główna Komisja zatwierdziła wszystkie zgłoszone 


listy 


Kandydatów, wyłączając listę nr. 5 bloku „Jedności narodowej”. 


Pomimo, że lista ta zasadniczo nie zawierała żadnych nieformalności, 
iona ze względów państwowo-politycznych unieważniona, Specjalną uchwałą głównej | latach 1915—1916; 


Komisji wyborczej. (Donieśliśmy o tem jeszcze wczoraj.) 


Motywacja uchwały, bardzo zresztą obszerna, i skomnlikowana, 


została dnia 


wczorajszego, po przeczytaniu jej, przyjęta w pierwotnej reda Kcji. 


Główna komisja wyborcza powiadomiła już nawet o tym fakcie oficjalnie męża z 
i pełnomocnika listy nr. 5 „Jedności robotniczej (PPS-lew. i komuniści) p. Czesława 


Na wczorajszem posiedzeniu, główna komisja obradując nad sposobami, któreby posta - | Józef Miller, 
wiły technikę wyborów na pożądanym poziomie, postanowiła zwołać na 7 b. m. a więc 


Lista 
Lewicy Socjalistycznej 


Z listy nr, 10 Bloku lewicy socja 
listycznej (Niezależnej socjalistycz- 
nej partji i organizacji socjalistycz- 
nej inteligencji „Wolność”) kandy- 
dują: Stanisław Martynowski, u- 
rzędnik magistratu, czł, zarządów 
stow. b. więźniów politycznych 
tow, „Lokator“, b, długoletni wie- 
zień katorgi tobolskiej; Jan Hane- 
man, czł, zarządów stow, wolno- 
myślicieli polskich, tow, „Lokator”, 
tow. krzewienia oświaty, b. sekre 


1 


została | tarz magistratu į rądy miejskiej w 


Bolesław Kę- 
błowski. robotnik, delegat fabrycz- 
ny; dr. Salomon Eiger,  działącz 
społeczny; Jan Hild, pracownik u- 
mysłowy, sekretarz instytucji spo. 


aufania łecznych; b. więźniowie katorgi: 
Bajera | Franciszek Górski, 


metalowiec; 
pracownik miejski; 


na|Stamsłąw Kubicki, ekspedjent fa- 


dzień jutrzejszy na godzinę 7 wieczór, ogólną konferencję wszystkich 199 przewodniczących | bryczny i Antoni Grajcar, robotnik, 


list wy- 


wyni: Szymon Kac, tkacz delegat fabrycz 


ny; Henryk We *"erg, fotograf; 


którą za kilka tygodni trzeba bę-|borców. Główna komisia postanowiła również, aby przewodniczący przybyli w niedzielę 9 pa| An. Piotrowska, roootnica; B. Łu- 


dzie zamienić na podziemne 
wody elektryczne, 


W zakończeniu odezwy portiszo- 
ną została głośną w swoim czasie! 
sprawa włączenia 
elektrowni do spisu rzeczy rucho- 
mych. W owym właśnie czasie sę- 
dzia sądu okręgowego w Łodzi, p. 
Korwin - Korotkiewicz, na zasa- 
dzie aktów sprawy 1.4 K. 1137-25, 
która odbyła się dnia 18 grudnia 
1925 roku w sądzie okręgowym w 


Łodzi, wniósł do prokuratora pi- 24; znajduje się 


smo, w którem obwinił członków 
magistratu o przestępstwo z art, 
637 K. K, polegające na tem, że 
przeprowadzili to włączenie nieru- 
chomości do inwentarza rzeczy ru- 
chomych, przez co skarb państwa 
miał stracić 600 tys. złotych, które 
powinien był otrzymąć tytułem o- 
płaty od przeniesienia własności, a 
kasa miejska 200 tys. złotych, na- 
leżnych jej, jako opłąta miejska. 


Odezwa przyznaje, że na skutek 
obywatelskiego czynu sędziego 


Korwin - Korotkiewicza elektro-|stępującej treści pismo, 


wnia zapłaciła skarbowi państwa 
dodatkowo 600 tys, złotych podat- 
ku, natomiast stwierdza, że magi- 
strat zrzekł się 200 tysięcy złotych 
które miało otrzymać miasto, 


wielki wiec 


ochrony wierzycieli 

WJ najbliższych dniach związek 
ochrony wierzycieli podejmuje zno 
wu energiczną akcję u czynników 
miarodajnych w sprawie waloryza- 
cji polis zagranicznych towarzystw 
ubezpieczeniowych. Na zwołanych 
w tym celu olbrzymich wiecach 
mąniłestacyjnych omówiona zosta- 
nie obszernie sprawa uzyskania naj 
wyższej waloryzacji polis zagranicz 
nych towarzystw ubezpieczenio- 
wych, działających przed wojną na 
terenie Rzplitej, Jednolite rezolu- 
cje, ustalające dalszy konkretny 
program akcji w tym kierunku prze 
dłożone zostaną rządowi. (e) 


PPP POROPOOC | Le g 
10' 


O Robotnik fabryczny, 
Pracownik umysłowy 


i Inteligencja radykalna 
głosują na listę 


Bloku Lewicy Socielistycząe 


Nr. 10, na listę 


Niezależne. z ocjalistycznej Partii Pracy| kluczając endiecję i 


Organizacji Radykalnos*Socjalistycznej 
Inteligencji „Wolność* 


nione zwiększają 
i ugody. Głosujcie 


1O na listę 10. 
ADOOOOOO(OOOOO) 


szanse reakcji 


10 


W ciągu dnia wczorajszego, prace głównej komisji polegały na zredagowaniu obwiesz- 


siejszym. 


wo procedurę głosowania. 


Z list dopuszczonych ostatecznie do wyborów na ogólną 
ii polskich, 2 niemieckie i ll żydowskich list. 


* $° 


nieruchomości czeń i treści oficjalnych komunikató w, które zostaną rozlepione na murach miasta w dniu dzi- 


| 


Dotyczą one uchwał i postanowień głównej komisji, co do list, oraz podają szczegóło- 


ilość 


e 


prze: (ździernika do lokali komisi wyborczych o godz. 8 rano, gdyż punktualoie o 9 rano wyborcy |<zak. tkacz, Bol, Donslach, tkacz, 
¿muszą być wpuszczeni do lokalów, celem złożenia kartek do urn. 


delegat fabryczny ; in. 


Lista Nr. 27 


b. wojskowych armji pol: 
skiej wycofana 


Walne zebranie członków stowa 
rzyszenia byłych wojskowych ar- 
mji polskiej, w Łodzi, w dniu 3 paź- 
dziernika r, b. uchwaliło listę wy- 
borczą nr. 27 p. n. „Stowarzysze- 


Reszta w liczbie 8 przedstawia się następująco: nr. 9 — nie is=|nie byłych wojskowych armji pol- 
tniejąca w myśl regulaminu, nr. 5 uniewaźżniona, nr. nr. $, (3, 16, 19;)skiej' — wycołać, 


27 wycofane i nr. 14 anulowana. 


(g) 


„Piątkę” unieważniono jeszcze w niedzielę 


Pełnomocnik listy nr, 5 „Jedno-| głównej komisji wyborczej unieważ 
ści robotniczej” p. Czesław Bajer! nienie listy nr, 5 bloku „Jedności 


otrzymał w dniu wczorajszym ną- 
meira. 
miające o unieważnieniu „piątki”. 
Główna Komisja Wyborcza 
do Rady Miejskiej 
m, Łedzi. 
| Nr, dz, 2472-27, 
Ł uw, 4 października 1927 r, 


| 


Do Pana Czesława Bajera! danie, w którem prosi komisję 


Robotniczej” nastąpiło jeszcze ub. | 


niedzieli dnia 2 października r. b. 


Jak się dowiadujemy, wczoraj 


wieczorem przybył do głównej ko- 
misji wyborczej pełnomocnik unie- 
ważnionej listy nr, 5 p. Czesław 
Bajer, który złożył na ręce komi- 
sarza sędziego Zaborowskiego po- 


o 


pełnomocnika listy Nr. 5.| piśmienne podanie motywów, jakie 


Główna komisja wyborcza m- 
chwałą swą z dnia 2 października 
1927 roku, stwierdziła nieważność 
listy nr, 5 (Bloku „Jedności Robot. | 
niczej”) w caźcści, o czem zgodnie 
z § 19 rozporządzenia ministerstwa 
spraw wewnętrznych z dnia 24 ma 
ja 1927 rokut („Monitor Polski“ nr.| 
119 z dn, 25 maja 1927 r, poz, 303) 
zawiadamia Pana, 

Przewodniczący 
Głównej Komisji Wyborczej. 


własn 


| Sjonistyczno-Demokratycz 


3: 


|3. 


4. 
5. 


skłoniły ją do unieważnienia listy. 

Sędzia Zaborowski przyobiecał 
oodanie przychylnie potraktować. 

Dowiadujemy się, że na umiesz- 
czonej liście nr. 5 kandydowało 73 
osoby, z których główna komisja 
wyborcza zakwestjonowała 3 kan- 
dydatury, ponieważ nazwiska ich 


„Ze względu na nie rozbijanie ru* 
chu socjalnego kląsy robotniczej — 
zebrani uchwalają większością gło- 
sów wycofać złożoną listę wybor- 
czą, pozostawiając wolną rękę 
swym członkom w wyborach do ra 
dy miejskiej”. 


Dr. Mierzyński 
wstąpił do P. P. S, 


Znany działacz wolnomyśliciel- 
ski dr, Z. osy ód wystosował 
do władz P. P. S, następujące pi- 


nie figurowały w spisach wybor-| smo: 


ców. Pelnomocnik listy zrzekł się 
owych 3 zakwestjonowanych kan- 
dydatów na radnych, 


|DQBQOOOODODOGOGOOGOOGOGABAGOĆ 
Cala Pemokracią Zydawska 


Wszyscy Ludzie Pracy 
głosują na listę 
nego Komitetu Wyborczego „Hitachdut”. 


PA | 


zl. 


Kandydatami listy są: 


Dr. S. J. Szweję, lekarz 

Dr. Z. Ellenberg, prof. gimn. 
M. Blajsztyft, fiterat 

Dr. A. Gibiański, lekarz 

S. Silberstein, naucz. szk,.powsz. 


6. S. Szreter, prac. bandi 


| 7. Sabifa Brotybers-Bvtkowska 


8. M. Rajbenbach, rzem. 
9, P. Linder, inżynier 
10, S. Rieger, Dyrektor gimn. 


J3SBOAGAAOODACOOOOGOODODSODOGOC 


Jak wynika z powyższego pisma | (DQ) 


( Wspólna praca i fradycja waiki 


joniści i Peowiacy głosują na listę nr. 2 (P. P. S.) 
W dniu wczorajszym o godzinie 8-e] wieczorem odbyło się w lokalu,; związkowych), Wobec tego naka- 


ym przy ul. Piotrkowskiej 82 wspólne zeb 
PO. na którem no ożywionej dyskusji uchwalono: 


„Zwiazek legionistów i 


POW. na zebraniu informacyjnem w sprawie wyborów do Rady Miejskiej wy 


słuchawszy referatu sprawozdawczego przedstawicieli POW. i zw. Lesjoni- 
stów postanowili głosować przy wyborach 20 Rady Miejskiej m. Łodzi na 
stronnictwa demokratyczne z któremi szli do pracy nienodlecłościowej, wy 
komunę. Postanowili również nie głosować na te różne 


komitety które rzekomo popierają rząd, a które właściwie żerują pod pła- 
Głosy oddane na listy nnieważ. | szczykiem rządowców. 


Jak się dowiadujemy zebrani legioniści pe” 
licznym jednostkom domorosłych sanałorów poli 
demokracji robotniczej P. P. Socjalistycznej br, © 
tradycja walki o niepodległość ich oddawna łączy 


e P e 


rwfas, uniwaliti wbrew nie 
dars e młogztwaG ną zł 
% x, iórą wspólna t-ana i 
: 
/ 


|sek o przyjęcie mnie 
S 


Do Łódzkiego O. K. R, P, P. S, 


Mając możność obserwowanią 
działalności mniejszych ugrupowań 
socjalistycznych w Polsce, przysze- 
dłem do przekonania, że zawdzię- 
czają one swoje istnienie, a raczej 
wegetację głównie wybujałej milo* 
ści własnej swych przywódców i 
nie wykazują żadnej dodatniej pra- 
cy. Działalność ich ogranicza się 
przeważnie do krytyki i naganki 
na PPS., a w następstwie swym 
pociąga za sobą pożałowania godne 
rozbicie sił robotniczych, czego naj 
lepszym dowodem chociażby obec- 
ne wybory do łódzkiej rady miej- 
skiej, Jedyna PPS. poza akcją po- 
lityczną wykazuje wybitną działał- 
ność społeczną, czy to na polu o- 
światy (T, U. R), czy też w dzie» 
dzinie szerzenia zamiłowania do 
ćwiczeń fizycznych į sportu (czer- 
wone związki sportowe), czy też 
|wreszcie w sprawie budowlanej 
(szereg niedawno w Warszawie 
| wznieśjonych domów mieszkalnych 


ranie związku legjonistów i|zem moralnym staje się dla mnie 


wstąpienie w szereg: P. P. S 


Niniejszym zgłaszam swój wnio= 
,'w poczet 
członków P. P. S. 


Z socjalistycznem pozdrowieniem 
(—) Z, Mierzyński, 
Łódź, 4 października 1297 r. 


Traugutta 4. 
Jak się dowiadujemy O. K. R. 
P, P. S. akces ten uwzglęcia. , dt. 


Mietzyński zostanie wciąśnięly ne 


(= członków tego stronnic! wa. 


XÑ 


5.X — GŁOS POLSKI — 1927 r. 


Nr. 274 


Strejkwmagistracie Il ichki -- prezydentem Pabjani 


Dwudniowy strejk protestacyjny miał spokojnyj|Ławnik, który pomimo  uchwalonego 
votum nieufności, nie chce ustąpić 


przebieg -- Chadecy i enpeerowcy pracowali -- 
Możliwość ostrzejszych wystąpień -- Strejk w war: 
sztatack miejskich -- Wyżsi urzędnicy otrzymali 
jednomiesięczną renumerację -- Dziwna metoda 
naczelników wydziałów 

Naskutek odrzucenia przez magistrat łódzki żądań pracowników miej 
skich dotyczących postulatów ekonomioznych, a więc IS8-tej pensji, dodatku 
fabrycznego i 20 proc. dodatku za listopad i grudzień 1926 r. związki pra- 
ceowników miejskich w Łodzi proklamowały na dzień wczorajszy pomiędzy 
godzinami Il al przed południem strejk protestacyjny wszystkich pracowni 
ków miejskich. 

Dwugodzinne bezrobocie miało naogół wczoraj spokojny przebieg: | 

Jedynie pracownicy zrzeszeni w związku N. P. R-lewica „Praca“ Ch. D. 
pracowali, gdyż zarządy oku tych związków z góry oświadczyły, że w razie 
wybuchu strejku, do bezrobocia się nie przyłączą. 

Związek prac. inst. użyt. publicznej w Łodzi oraz inne związki praco- 
wników miejskich, wystosowały wczoraj rano do magistratu pismo. w któ» 
rem zakomunikowały o swej decyzji, zapowiadając, że w razie dalszego o- 
pornego stanowiska magistratu będą zmuszone do ostrzejszych wystąpień. 

* 

W dniu wszorajszym rozpoczął się niezależnie od tego, punktu- 
alnie godz. | po poł. strejk w miejskich warsztatach. Powodem bez" 
robocia jest ignorowanie magistratu rozporządzenia rady ministrów 
o wyrównawczym zasiłku mieszkaniowym dla pracowników kontra- 
ktowych. 

Ponieważ magistrat nie udzielił odpowiedzi na żądanie w usta- 
lonym terminie — ogłoszono strejk. 

Związek prac. użyteczności publicznej wydał wczoraj odezwę 
do pracowników miejskich, w której nawołuje do obrony ich zagro- 
żonych interesów w postaci poparcia strejku włoskiego. 


Jak się dowiadujemy magistrat, na swem wczorajszem posiedzeniu postanowił wyższym praco- 
wnikom magistratu, jak naczelnikom wydziałów etc. udzielić renurmierację w wysokości jednomiesięcznych 
płac. Uwzględuianie żądań wyższych urzędników przy jednoczesnem zwlekaniu z załatwieniem postula- 
tów ogółu niższych pracowników miejskich spotkało się z protestem związków, które uważają, że magi- 


strat tym sposobem zaskarbił sobie t, zw. „koło intelektualne“ wyższych pracowników, jako broń prze- 
ciwko akcji związków. 

Podczas wczorajszego sirejku włoskiego ciż naczelnicy wydziałów sprawdzali w biurach magistra 
tu obecnych pracowników, zapisując sobie, niewiadomo dla jakich celów, nazwiska strejkujących. (g) 


Tajemnica tragedii przy ul. Piotrkowskiej -176 


Obłakańczy upór matki, Która więziła swą córkę 


W sprawie więzionej przez 13|niądze zginęły w tajemniczy spo- 
lat Rozenberżanki  dowiadujemy| sób. 
się jeszcze następujących szczegó-| Niektórzy sąsiedzi Rozenbergo- 
łów. wej utrzymują, że spadek ów scho 
Opętańczy czyn jej matki ma zaj wała w piecu, i, że pieniądze po- 
sobą prócz tragicznego podłoża,| noć poszły z dymem, gdyż przez 
nieszczęśliwego pożycia małżeń-| nieuwagę zostały one spalone. Miał 
skiego, o czem wczoraj donosiliśmy|to również być bezpośredni po- 
jeszcze į inne. wód jej choroby umysłowej, 
Dochodzenie w ponurej tej spra-| O uwięzieniu swej córki w na 
wie ujawniło, że mniej więcej w| klucz zamkniętej izdebce przez o- 
1912 roku p. Rozenbengowa proce-| błąkaną matkę, dowiedział się Ro- 
sowała się ze swym mężem, któ- zenbeng w początkach roku 1916, 
ry wówczas przebywał w Chicago| Chcąc ulżyć losom córki nadsyłał 
o spadek 6000 rubli, Proces po-| dla niej dolary na adres niejakiego 
dobno wygrała, lecz odebrane pie-| Szpiro, zamieszkałego przy ulicy 
Wschodniej 44. Miały one być prze | 


Skargi mieszkańców ul. Węglowej 


znaczone na wyjazd najmłodszej 
córki do Chicago, Jednakże p. Szpi 
ro nie mógł pieniędzy tych zużyć 


du na tępy upór obłąkanej matki, 
wobec czego dolary przesłał z po- 
wrotem do Ameryki. 

Starania niejakiej pan; Kwiat 
również nie poskutkowały, Rozen- 
ber$owa nie chciałą słyszeć o oł- 
daniu wycieńczonej torturą córki 
do szpitala. I tak w ciągu 13-tu 
długich lat zamknięta na klucz, zda 
la od ludzi i świata młoda dziew- 
czyna, przeistoczyła się w półdzi- 
ką warjatkę, (x) 


na wyżej wymieniony cel, ze wzęglę! 


Jak wiadomo, przed -kilku ty- 
godniami rada miejska Pabjanic 
wyraziła votum nieufności zarzą- 
dowi miasta. W związku z tem ub. 
tygodnia 12 radnych zrzekło się 
swych mandatów. Na jednem 
z ostatnich posiedzeń zgłosił rów= 
nież dymisję wice-prezydent mia- 
sta Skowroński. 

W dniu onegdajszym odbyło 
się specjalne posiedzenie plenarne 
rady miejskiej, na które przybyło 
18 radnych. Na porządku dzien- 
nym znalazł się punkt wyboru pre- 
zydenta miasta na miejsce p. Jan- 
kowskiego. 

Po dłuższej dyskusji wystawio- 


no kandydaturę prof. Władysława 
Gackiego, która w czasie głosowa- 
nia została przez wszystkich obec- 
nych przyjęta. 

Po wyborze nowego prezydenta, 
rada miejska wyraziła votum nie- 
ufności ławnikowi Szymanowiczowi 
(N.D.), jednakże ten, oświadczył, 
że mie poda się do dymisji, po- 
mimo niezadowolenia rady 

Rada miejska Pabjanic, postano- 
wiła przeto w sprawie tej intewe- 
njować u wojewody Jaszczołła, ce- 
lem skłonienia go do wywarcia na- 
cisku, aby ławnik Szymanowicz 
opuścił piastowany urząd (g) 


—ogpo— 


| Pożar wielkiego majątku 


Chory umysłowo podpalaczem 


Onegśdaj w majątku ziemskim, na 
leżącym do Zygmunta Neumarka, 
a położonym pod Łęczycą, wybuchł 
nagle wielki pożar ogarniając pra- 
wie jednocześnie wszystkie zabu- 
dowania gospodarskie, które spło- 
nęły doszczętnie, 

Podczas dochodzenia policja zdo- 
łała stwierdzić, iż pożar powstał 


skutkiem podpalenia, którego do- 
puścił się niejaki Otto Klinger, 
zdradzający od dłuższego czasu ob- 
jawy choroby umysłowej, 

Badany przyznał się do winy, o- 
świadczając, iż podpalił rozmyślnie 
zagrodę, Klingera osadzono w are- 
szcie do dyspozycji władz sądo- 
wych, (i) 


= =" 


1,11 proc. 
wzrost drożyzny 


Pod przewodnictwem dr. Skal- 
skiego odbyło się posiedzenie ko- 
misji do badania zmian kosztów u- 
trzymania. 

Komisja stwierdziła, że w mie- 
siącu wrześniu koszty utrzymania 
wzrosły w porównaniu z miesiącem 
sierpniem o 1,11 proc. 

Na wzrost wpłynęło podrożenie 
jaj mięsa ; białych towarów, pod- 


—— | Mm M MLM LŚ, 


Lekarze kasy chorych 
domagają się podwyżki 
płac 


Na wtorkowem posiedzeniu za- 
rządu kasy chorych omawiano 
sprawę wysuniętych przez lekarzy 
Kasy żądań podwyżkowych. Leka- 
rze nadesłali obszerne pismo, w 
którem domagają się podwyższenia 
płac o 15 proc, motywując to 
tem, że analogiczną podwyżkę ©- 
trzymali pracownicy Kasy, Po oży- 
wionej dyskusji postanowiono spra 


czas gdy inne artykuły nie wyka- wę tę przekazać komisji lecznic- 
zały zmian. (b) | twa. a te) 
y=" a 


TEATR i MUZYRA 


TEATR MIEJSKI 
Dziś, w czwartek, oraz w dalszym ciągu 
w sobotę wieczorem przepięknie wysta- 
wione „Kredowe koło", które stało się 
j wypadkiem dnia w kulturalnem życiu 
| Naszego miasta. 
1 Jutro i w niedzielę wieczorem uciesz- 
ina, komedja - buifo L. Vernenil'a „Pan- 
na Flute“ ze Stefanją Jarkowską, niepo- 
równaną odtwórczymią roli tytułowej. 
W najbliższą sobotę o godz. 4 popoł. 

oraz w niedzielę o tej samej godzinie da- 
ne będą ostatnie dwa przedstawienia 
wspaniałego dramatu Całderona - Sło- 
wackiego „Książę Niezłomny*. „Ceny 
w sobotę szkolne (od 50 groszy do 2 zł.) 
w miedzielę popularne (od 50 gr. do 4 
zł. 50 zr.) 


„TOMCIO PALUCH“ 
Zapowiedziane na nadchodzącą nie: 
dzielę, na godz. 12 w poł. przedstawienie 
dla najmłodszej dziatwy w teatrze miej- 
skim obudziło żywe zainteresowanie w 
szerokich sterach naszych milusińskich. 
Ruch sprzedażrmy w kasie zamawiań 
w cukierni Qostomskiego bardzo duży. 


znalazły wdzięczne echo w gabinecie ministra 


Jak się dowiadujemy, w dniu 
wczorajszym urząd wojewódzki w 
Łodzi zaprosił na konferencję przed 
stawicieli komisarjatu rządu i ma- 
gistratu m. Łodzi, celem omówie- 
nią spraw związanych z naprawą 
kiepskich bruków Łodzi. Dopiero 
onegdaj bowiem, delegat ministra 
spraw wewnętrznych p. Grzymała- 
Pokrzywiński, będąc w Łodzi na 
inspekcji sanitarnej, stwierdził, że 
bruk; naszego miąsta są bardzo 
złe. 

Konterencja w urzędzie woje- 
wódzkim została zwołana na sku- 
tek instrukcji ministra Składkow- 
skiego, do którego przed kilku ty- 
godniami właściciele placów i po- 
sesji przy ul, Węglowej wystoso- 
wali depeszę, powiadamiającą, że 
bruk na tej bądź co bądź ważnej 
arterjj kołowej w Łodzi znajduje 
się w fatalnym stanie, į że, ani wła 
dze kolejowe, ani miejskie nie 
chcą go naprawić, W konkluzji na- 
dawcy depeszy domagali się ener- 
śicznej interwencji ze strony mf- 
nisterstwa, 


Z ramienią  komisarjatu rządu 
przybyli na konferencję zastępca 
komisarza rządu p. Janiszewski i 
komendant policji na m, ź in- 
spektor Niedzielski, 

Po przedstawieniu całokształtu 
sptawy zebrani na konferencji po- 
stanowili udać się na ul. Węglową, 
celem zbadania ną miejscu do czy- 
jej kompetencji należy zabrukowa 
nie tej ulicy, Decyzja w tej spra- 
wie ma być ostateczną, gdyż nie- 
zwłocznie po ustaleniu, która wła- 


Rejestracja rocznika 1909 


W dniu dzisiejszym winni się zgło 
sić do rejestracji w lokalu biura 
wojskowe _ policyjnego, przy ulicy 
Traugutta 10 mężczyźni rocznika 
1909, zamieszkali w cbrębie IV-go 
Poezji policji o nazwiskach 
ga ker Sz, TI, U, W,Z,Ż, oraz 
zamieszkali w obrębie XII komi- 


Sarjatu policii o nazwiskach na li- 


Stery N, O, P, R,Ś, Sz, T. U. W. 


Pozostałe bilety sprzedaje kasa codzien- 


Gs GaóR doprowadzić ab porząd- nie od 10 r. do 7 wiecz, bez przerwy. 


ku ulicę — urząd wojewódzki zwró 
ci się do niej z pismem o wykona- 
nie zlecenia. 

Należy zaznaczyć, że ul, Węglo- 
wa jest terenem wzmożonego rui- 
chu kołowego, ciężarowego, 

Brak tej ulicy jest straszliwie 
zaniedbany, Pełno wyboi į śmieci, 
Ulica jest ponadto pozbawiona o- 
świetlenia, pomimo, że znajduje się 
w sąsiedztwie dworca Fabryczne- 
go. (d) 
POL] 


ZESPÓŁ TEATRU NARODOWEGO 
Z WARSZAWY 
który miał wystąpić dwukrotnie w przy- 
szłym tygodniu na scenie teatru miej- 
skiego (poniedziałek i wtorek) zawiado- 
mił dyrekcję teatru, iż z powodu zmia- 
ny repertuaru w teatrze „Narodowym“ 
zmuszony jest przedstawienia odwołać. 
Kasa zwraca pieniądze za bilety na- 
byte w godzinach zwykłych. 


„PIECZĘĆ MILCZENIA". 


Teatr popułarny, przy ml. Ogrodowej 
w nadchodzącą sobotę wystawia od dłuż 
szego już czasu przygotowywany pot 
reżyserją dyr. J. Piłarskiego sensacyjny 
dramat w 5-ciu aktach A. d'Erneya p. 
t. „PIECZĘĆ MILCZENIA“, który w 
swoim czasie był gramy w: Paryżu 400 
razy z rzędu. Obsadę dramatu tworzą 
pierwszorzędne siły dramatyczne teatru 
z pp. Biskupską, Szafrańskim, Bolkow- 
skim, Góreckim, Jarszewskim na czele. 
Dramat otrzymał całkowicie nową opra- 
wę dekoracyjną pendzła art. mal, Wie- 
| sława Makojnikq, 


Z. Ż. 

Jutro zgłosić ‘ię winni. do reje- 
stracji mężczyźni  roczniką 1909. 
zamieszkali w obrębie V komisarja 
tu policjj © nazwiskach na litery 
A, B, C, D, E, oraz zamieszkali w 
obrębie XIII komisarjatu policji o 
nazwiskach na litery A. B, C 


E, F, G. H, Ch 


6) 


TEATR POPULARNY 

Jeszcze tylko dziś, we czwartek i ju- 
tro, w piątek, dwa ostatnie przedstawie- 
nfa obyczajowej sztuki w 4 akt, p. t, „Po 
pychadło" z p. Br. Bronowską w roli 
tytułowej, Biskupską, Dębiczem, Puchal- 
skim, Bołkowskim, Jarszewskim, Gałec- 
kim, Tartakowiczem i in. 

Szłuka ta schodzi już z afisza bezpo- 
wrotnie. Ceny miejsc od 50 gr. do 2.50 
groszy. Początek przedstawień o godz. 
9.20 wiecz., koniec 10.45 wiecz, 

Kasa czynna od 11 do 3 i od 5 do 9-ej 
wiecz, 

Druga kasa w kwiaciarni B-ci Dym- 
kowskich na Placu Kościelnym nr. 4 — 
czynna od 1 do 7 wieczorem bez przer- 
wy codziennie, 

Próby z sensacyjnego dramatu A. 
d'Erney'a p. t. „Pieczęć milczenia“ do- 
biegają końca i w sobotę nieodwołalnie 
odbędzie się premjera. 


TEATR POPULARNY W SALI 
GEYERA. 

W nadchodzącą sobotę 1 w niedzielę 
czeka bywalców teatru w sali Geyera 
miłe spędzenie czasu w wesołej atmo- 
sferze zabawnych sytuacji i kawałów. 
które krzesić będą p. Bielecki i R, Ur- 
bański w krołochwili p. t. „Hiszpańska 
mucha“. Udział biorą oprócz wyżej wska 
zanych pp. Zielińska, Openówna, Szczę- 
sna, Moranowicz, Grewicz i inni, Kasa 
czymna od 5 do 7 wiecz,, w niedziele 
święta od 11 rano do ł iod 2 do 9 w. 

Ceny miejsc zł, 2.00, 1.50, 1.00, 75 gr. 
i 50 zr. BT ! l 


KONSERWATORJUM MUZYCZNE. 


Z konserwatorium muzycznego H, Ki- 
jeńskiej w Łodzi, komunikują nam, że 
przedmioty teoretyczne w roku szkol- 
nym 1927-28 obejmują: prof. Jan Makila- 
kiewicz, który po otrzymaniu dyplomu 
kompozytorskiego w warszawskiem kon 
serwatorjum (kl. prof. Statkowskiezo) 
studjował w Paryżu u prof, Paul Dukas'a 
prof. K, Wiłkomirski, już znany na grun- 
cie łódzkim muzyk i kompozytor i prof. 
F. Wrobel, mający za sobą studia w 
konserwatorjum warszawskiem i kilkolc! 
nia praktykę pedagogiczną, Inowacją b 
roku szkolnego jest otwierająca się Kla- 
sa operowa pod kierunkiem znanego dy- 
rygenta prot. T. Rydera, = 


"r, ZT<4 


8X — GŁOS POLSKI — 


1927 r. 


Dziś finalizacja pożyczki Noweskandaliczne odkrycie 


gdy prezydent Mościcki przybędzie do stolicy 
Punkty sporne zasadniczo już zlikwidowane 


War. kor. „Gł Pol.” (St.Gr.) 


tel: 


„Rokowania o pożyczkę trwają w dalszym ciągu i zostaną ukończone 
w dniu dzisiejszym, kiedy prezydent Rzplitej wróci z Górnego Sląska. Prez. 


Mościcki interesuje się ogromnie przebiegiem pertraktacji 


i kilkakrotrie 


dopytywał się drogą telefoniczną z Krakowa i Sląska o fazach pertraktacji 
Jak wiadomo bowiem, prezydent będzie musiał zaanrobować osiłatecz 
ne warunki na jakich udzielona zostanie Polsce pożyczka. 
Ostateczne obrady odbędą się przeto dopiero dzisiej. 

3 W kołach zbliżonych do ministerstwa skarbu utrzymuje się, że zasa- 
dnicze punkły sporne zostały już właściwie zlikwidowane, panuje przeto op 
tymizm co do wyniku rokowań. 

Wskazuje się tu na przyczyny, które spowodowały zwłokę w prowa. 
dzeniu rokowań, a mianowicie okoliczność, że finansiści amerykańscy mu- 
sieli się poroznmieć z bankierami europejskimi, 
życzce. Wszystkie formalności były już rzekomo załatwione, aby emisja po= 


życzki została ogłoszona 5 października, a więc wczoraj. 


biorącymi udział w po= 


Wysunięcie no» 


wych warunków wpłynęło na oróżźnienie sfinalizowania rokowań, tak, że 
spodziewać się należy, że emisja zostanie ogłoszona nie wcześniej, jak 20 


b. miesiąca 


Z Berlina dochodzą wieści, że pożyczka hędzie wydana na 7 proc. 
przy kursie emisji 9f, i kursie amortyzacyjnym [03. 


Prezydent Mościcki przybył wczoraj o godz. IQ wieczorem do Spały, 
a dziś ma przybyć do Warszawy. Podpisanie umowy ma nastąpić jeszcze 


Sirejk w Banku dyskontowym irw 


Dyrekcja odrzuciła wszelkie pośrednictwo rządu 
Związek pracowników umysłowych poprze strejk 


Warsz. koresp, „Głosu Polskie- 
go (St. Gr.) telefonuje: 

W dniu wczorajszym załamała 
się interwencja min. pracy w spra- 
wie strejku w Banku Dyskonto- 
wym. Dyrekcja banku wyraziłą 
zgodę na układy, ale z warunkiem, 
że usunie 3 pracowników, w tej 
liczbie p, Markiewicza, wiceprze- 
wodniczącego związku bankow- 
ców, Dyrekcja zastrzegła się przy- 
tem, że zamierza usunąć jeszcze 4 
pracowników. Związek bankow- 
ców w takich warunkach do roko- 


b 


Może, nareszcie Polska 


waąń z dyrekcją 


wencji min, pracy upadła, 


Główny inspektor pracy uczyni 


przystąpić nie|ząś związek pracowników umysło- 
mógł i w ten sposób próba inter-| wych zwołał 


na 7 października | 
wielki wiec, 


jeszcze ostatnią próbę, proponując poparcie strejku w Banku Dyskon- 


obu stronom arbitraż, Strejkujący towym; kwestja poprawy bytu pra- 


propozycję przyjęli, natomiast dy- 
rekcją banku propozycję tę odrzu- 
ciła. W ten sposób strejk tkwi da- 


lej na martwym punkcie. 


Dyrekcja banku zastrzegła sobie, 
że z dniem jutrzejszym pocznie 


przyjmować nowych pracowników, 


cowników umysłowych, 

Również dziś udać się ma do 
wicepremjera p. Bartla delegacja 
centralnej organizącji zw, zaw, pr. 
umysł, dla poruszenia obu kwest;i, 
znajdujących się na porządku dzien 
nym wiecu. 


otrzyma jednolite, własne prawo polskie 
Wywiad z wiceministrem sprawiedliwości, dr. St Carem 


Wprowadzenie w całej Polsce 
fednego i tego samego- prawa, 
zerwanie z rozbieżnością dotych= 
czasowych ustrojów i kodeksów 
prawnych jest zagadnieniem pier- 
wszorzędnej wagi. Doprowadzenie 
do końca tej pracy będzie dziełem 
epokowem, ewiadczącem, że Pol- 
ska coraz bardziej rozbudowuje 
podwaliny swego istnienia. 

Jak się okazuje, ma to nastąpić 
już w bardzo krótkim czasie. 

W tej sprawie udzielił wyjaśnień 
wiceminister sprawiedliwości, dr. 
Stanisław Car, który do sprawy 
kodyfikacji prawa polskiego odnosi 
się z wielkim zapałem, 

— Ciężar prac ustawodawczych 
— zaczął nasz szanowny rozmowca 
-— spoczywa na ministerstwie spra: 
wiedliwości, jakkolwiek i inne re- 
sorty biorą w tem udział. Lwią 
część pracy przygotowawczej przy- 
pada specjalnej komisji kodyfika- 
cyjnej, której prezydentem jest 
prof. Ksawery Fierich z Krakowa. 

Trzy odmienne ustawodawstwa 
dały się nam już tak bardzo we 


znaki, że doprowadzenie tej roboty 
do końca, roboty, która świadczyć; 
państwa pol- 


i 


będzie o unifikacji Í 


skiego, uważam za jedno z moich 
najważniejszych zadań. 

— Praca nad tem istnieje już 
od dość dawna?... 

— Tak, ale rozstrzygnięcie osta- 
teczne dochodziło zawsze do pew- 
nego momentu i urywało się zno- 
wu. Taraz zaś chodzi o posunięcia 
decydujące. 

— Jakiej fazie jesteśmy teraz? 


— Mogę panti oświadczyć, że 
jeszcze w tym roku nowy ustrój 
sądownictwa i ustawa postępowa- 
nia karnego będą wprowadzone. 
Mam również nadzieję, że i ustawę 
possępowania cywilnego uda się 
ogłosić przed l-ym stycznia. Przy- 
gotowujemy jeszcze cały szereg 
nowych prac ustawodawczych o 
mniejszem wprawdzie rozpięciu, 
ale mających bardzo duże znacze- 
nie organizacyjne. 


— Czy nowe ustawodawstwo 


OOOQOOOBOOCOOQGDE 


UPA TIN MEE RAT 


TE: 


polskie opiera się na jakichś wzo- 
rach? 

— Właściwie nie. Rzecz jest 
pomyślana najzupejniej samodziel- 
nie. 

Niewątpliwie w dziedzinie pra- 
wa niema wynalazków, ani twór- 
czej fantazji, powtarzać się więc 
będą pewne szczegóły. W każdym 
razie plotki, jakoobyśmy naślado- 
wali Austrję, są zupejłnie, nieuza- 
sadnione. Posługiwaliśmy się na- 
tomiast ustawodawstwem porów- 
nawczem z 22 państw. Nowe pra- 
wa polskie są wyrazem niezawisłej 
myśli polskiej. 

— W każdym razie polscy praw- 
nicy będą musieli jeszcze wielu 
rzeczy uczyć się na nowo... 

Wiceminister uśmiechnął się i 
odparł: 

— | z tego zdajemy sobie spra- 
wę, wszelakim niedogodnością za- 
pobiegnie t. zw. „vacatio legis", 
to znaczy przerwa, podczas której 
nowe ustawodawstwo zostaje for- 
malnie ogłoszone, ale nie posiada 
jesze mocy obowiązującej. Sądzę, 
że taka przerwa trwać będzie co 
najmniej pół roku, a może nawet 
i rok.: 


na porządku dzien: , 
i| nym którego znajdować się będzie. 


w lokalu Z. L. N. we Lwowie 


Nacjonaliści ukraińscy wypierają się Hołubowicza 
na rzecz wszechpolaków 


LWÓW, 5.10 (Tel. wł. „Głosu Polskiego“). Wśród za: 
kwestjonowanych druków przy rewizji w lokalu Żwiązku Lu- 
dowo-*Narodowego znaleziono 600 egzemplarzy 16-stronicowej 
ulotki pod tytułem: „Rodakom ku rozwadze, Organizacja obroe 
ny państwa”, Broszura ta zawierała najohydniejsze insynuacje 
pod adresem Marszałka Piłsudskiego. 

W sprawie aresztowanych interwenjował we wtorek w po- 
licjj adwokat Pieracki. 

Dochodzenia policyjne mają być ukończone w dniu dzi: 
siejszym. Aresztowani będą jeszcze dziś odstawieni do wię: 
zienia. 

Dzielnicowy „komitetu młodych obozu wielkiej Polski” 
ogłosił deklarację, w której wypiera się wszelkiego udziału 
w akcji rozpowszechniania ulotek o gen. Zagórskim oraz prze- 
czy zarzułom, jakoby brał udział w jakieikolwiek akcji o cha- 
rakterze antypaństwowym i terorystycznym. 

Ciekawą jest rzeczą, że organ nacjonalistów ukraińskich, 
pisząc o tej aferze, nazywa aresztowanego ukraińca Hołubo- 
wicza renegatem najgorszego gatunku, Organ nacjonalistów 
oświadcza, że Hołubowicz był czynnym ukraińcem, obecnie 
jednak przystal do wszechpolaków. 


Echa pobytu Prezydenta Rzplitej 
w Krakowie 


i 


| 


| 


Wjazd pana prezydenta na podwórze arkadowe Wawelu, 
um, 


Król Dawid Konsulem 


z nazwiska. Sprawa przedstawłała się 
tajemniczo, dopóki nie rozwiązała się 


Z okazji uroczystości Lamartinow- 
skich przypomniano sobie zabawną a- 


uegdotę z r. 1848, Po rewolucji lipcowej 
Lamartinowi powierzono stanowisko, 
ministra spraw zagranicznych. 
Pewnego dnia, podczas urzędowania 
poety, ziawił się dekret, podpisany 
przez Lamartina i głoszący, że na stano- 
wisko konsula francuskiego w Bremie 
mianowany został, niejaki Dawid. Bre- 
ma czekała niecierpliwie na przyiazd 
konsula. Gdy jednak nie zjawił się po 
upływie miesiąca, zwrócono się z zapy» 
taniem do Lamartine'a. Poeta „ minister 
przeczytał ze zdumieniem zapytanie 1 
oświadczył swemu sekretarzowi, że ni- 
gdy nie mianował żadnego Dawida na 
konsula i że nawet nie zna pana tego 


w sposób komiczny. Okazało się, że La«' 
martine zajmował się w tym czasie pī 
stacią ojca Salomona.. króla Dawida | 
przez roztargnienie umieścił imię Da: 
wid, zamiast nazwiska mianowanego, 
Prezes ministrów robił Lamartinowi 
gorzkie wymówki, 

— Jakże mógł kolega mianować kró” 
la żydowskiego konsułem republikañ= 
skiego państwa? 

Nazajutrz w urzędowym „Monitorze* 
ukazała się następująca wzmianka: „O- 
bywatel Marchand zostaje młanowany 
konsulem francuskim w Bremie na miej 
sce obywatela Dawida, któremu powie- 
rzono inną funkcję, j 


Wzruszający dramat życiowo-erotyczny w l0-ciu aktach. 
W rolach głównych Międzynarodowe. siły artystyczne: 
NATALJA LISIENKO, Wanda Zawiszanka, Ela Łabuńska, Irena Skwier= 
czyńska, Albert Steinriick, Fred Sym i Walter Rilla. 
Zdjęcia <2 Orkiestra symfoniczna fi 


IM Łódź, miasto pracy kierunkiem p. Lidauefa, 


aktualne 


Dziś i dni następnych! 
4-te arcydzieło ze złotej 


serji naszego tegorocznego 
reperzggaru! 


6.X 


Na falach eferu 


Audycje warszawskie 
i wiedeńskie 


W poprzedniej mej kronice mówiłem 
ð zaletach j wadach naszych radjood- 
biorników dzisiaj zaś praznąłbym scha- 
rakteryzować te stacje madawcze, z fał 
których korzystamy najczęściej, Zal- 
czamy dn nich Warszawę, Berlin, Wie- 
deń, Langenberg, pozatem Frankiurt, 


Hamburg, Lipsk, Monachium i Stuttgart. 
Motalę, 


Jednem z najtrudniejszych 
nień, przed jakiem życie stawia 
lekarza, jest kwestja małżeństwa 


Poza niemleckiemi stacjami, osób wenerycznie 


Rzym, Paryż i Moskwę, 

Sprawozdanie moje rozpocznę od sta» 
cii warszawskiej, 

Trzeba przyznać, że kierownictwo 
stołecznej naszej stacji zadaje sobie bar 
dzo wiele trudu, by możliwie urozmal- 
polskiego 


jest sprawa nabycia choroby we- 
nerycznej przez jedno z małżon- 
ków w już istniejącem małżeństwie, 
na co naraża drugie z małżonków 


cać 
radja, 

Ilość koncertów, nadawanych ze sta- 
cji warszawskiej, jest więcej niż wy» 
starczająca, natomiast Sporo  zastrze- 
żeń wyrazić należy, co do ich jakości, 

Codziennie mamy okazję słyszenia aż 
dwóch koncerłów: poobiedniego z lek- 
kim programem i wieczorowego, pa: 
ważniejszej treści muzycznej, 

Solidny poziom muzyczny wykazują 
koncerty wieczorowe o charakterze ka- 
meraluo ~- orkiestralnym, często prze» 
platane popisami wokalnym, natomiast 
mniej pochlebnie wyrazić się można o 
audycjach muzycznych poobiednich, w 
zestawieniu programów których (i ole- 
stety często w wykonaniu ich) od- 
czuć można bezplanowość, przypadko: 


programy muzyczne 
potrzeba, to jasne i zrozumiałe 
dla każdego nawet laika. 
ileżważniejszą i odpowiedzialniejszą 
jest sprawa t. zw. pozwolenia na 
zawarcie małżeństwa, którego żą- 
dają chorzy od lekarza, pragnąc 
się zarazem upewnić, 
rażą przyszłej żony czy męża na 
niebezpieczeństwo! O ileż trud- 
niejszem jest stanowisko lekarza, 
którego naprzykład rodzice, chcą- 


wość i brak należytego muzycznego 
przygotowania. 
Kierownictwo polskiego radja w 


Warszawie powinno mieć ; bu na wzzlę| 
dzie, że nietylko my w Polsce słyszy, to ciekawa bardzo książka ame- 
my, co nadaje Warszawa, lecz że we-|rykanki Katarzyny Mayo p, t 
dług słyszanego cała muzykalna Euro- „Mother India", 


pa urabia soblę opinię o poziomie, naj 
jakim znajduje się muzyka u nas. Autorka, która przez dłuższy 
Ubiegłego piątku odbył się w Filhar.| czas żyła w Indjach, w bardzo cie 
kawy sposób opisuję życie ; oby- 


monji warszawskiej pod dyrekcją Fitel- 
b l , . 1. Lp] H 
erga Inanzguracyjny, pierwszy z cyklu czaje hindusów, Zastanawiając się 


piątkowych, koncertów symfonicznych z 
udziałem sakrzypaczki Ireny Dubłskiej, 
Program składał się z dzieł kommozyto- 
rów polskich, Słyszeliśmy rzadko gry- 
waną symłonję Noskowskiego „Od wio- 
sny da wiosny, w świetnem wykonaniu 
Dubiskiej, koncert skrzypcowy Szyma- 
nowskiego, poemat symfoniczny „Bole- 
sław Śmiały* Różyckiego oraz impre- 
sie symtoniczne Rathausz, 

Gdyby nie wadliwa (dla celów 
transmisji radjowych) akustyka wielkiej 
sall Filharmonji warsz, koncerty, nada- 
wane stamtąd, dostarczałyby słucha- 
czom wiele emocjonalnych wrażeń. 

Lecz właściwie odbległem od zakre- 
ślonego planu; wszak chciałem dzisiaj 
mówić tylko o wartości muzycznej po- 
szczególnych stach radłonadawczych w 
Europie. A 

Muzycznie do jednej z najlepszych 
zaliczyć należy wiedeńską, Już to przy- 
znać trzeba Wiedniowi, że bez wzglę- 
du na rodzej nadawanej przezeń muzy- 
ki, czy to w charakterze ludowym, ka- 
meralnym, czy też symłonicznym lub 


operowym — wszystko nadawane przez| „z : $ 
x córka jego, po przekroczeniu 12 
pierwszorzędnych artystów, składa się ark 


na bardzo wysoką klasę odbieranych roku życia, nie wyszła zamąż, To 
stamtąd audycji muzyqpnych. S; U, łteż każdy hindus na gwałt zbiera 


racji narodu hinduskiego, pani 


„życia w duchu kąastowym*, Dal- 
szych przyczyn owej degeneracji 
dopatnuje się autorka w fakcie za- 
wierania małżeństw między dzieć- 


wie religijnem, że żadna istota nie 
może być zabita, dalej w przepi- 


nią całei żeńskiej połowy ludzko- 
ści w analfabetyźmie, w wierze, 
że każde nieszczęście jest tylko 
pokutą za grzechy, popełnione 
przez dane indywiduum w po- 
przedniem stadjum inkamnacji it. 
d.i £ d, 


Według obyczajów hinduskich 
jest dlą ojca wielką hańbą, jeśli 


«= 


Co usłyszymy dziś przez radio ? 


WARSZAWA, (1111) — 


12.00, Koncęrt z płyt gramofonowych. 


16.00—16.25. Odczyt p.t. „Przegląd poj 19.35—19,55. Odczyt p. t. „Mikołaj 
lityki międzynarodowei za m, wrzesień” | Tesl4 I lego odkrycia* (w S80-lecie uro- 
— wygł dr. Jan Grzymała - Grabo- dzin) — wygł. dr. W. Wilkosz, prof, 
wieckt. v. y 


16,40—17.05. Kacik dla kobiet — wyegł. 
p. Maria Ankiewiczowa. 

17.20 — 17.45. „Wśród książek — 
przegląd nainowszych wydawnictw o- 
mówi prof. Henryk Mościcki. 

17.45. Audycia literacka: a) „Echa le- 
śne* Stefana Żeromskiezo b) Impresja 
literacka, c) Bluetka radjowa „Time is 
money" 

19.35—20,00. Lekcia kursu elementar- 
nego języka angtelskiege — lektorka p. 
Memmi Gardiner 

20.30. Koncert wieczorny. 

KRAKÓW, (422 mtr.) — 


| ATE pa 
Aer e, 
4 


22.30—23.30. Transmisja koncertu z re 
stauracji „Pavilon“, 

Pozuań, (270,3) — 

19.10—19.35, Odczyt p. t. „Nowa nan- 
ka o administracji podług dzieła Henry- 
ka Fayola* — wyzżł. p. M. Tułacz, 

19055—20.20, Odczyt p. t. „Polska a 
Moskwa w 17 w.* — wygl. dr. Poho» 
recki. 

20.30—22.00. Więczór sonatowy. Wy- 
konawcy: Zdzisław Jahnke (skrzypce), 
Zygmunt Listeki (fortepian). 

22.30—24.00. Transmisia muzyki ta- 
necznej z kawarni „Carliton*, 


W SALACH 


* GRAND-RINA 


Piotrkowska 72. 


|MIRAŻ 


Z udziałem nowozaangażowanego zespołu. 


Z 


że nie na-|może do zakażenia 


nad przyczynami ogólnej degene- | 
7 | wają się poprzednich swych żon. 


Mayo przychodzi do wniosku, iż! A kiedy taka zmaltretowana, spo- 
jest ona naturalnem następstwem niewierana į często o straszną cho 


— GŁOS POLSKI — 1927 r 


i]cy wydać córkę za mąż, pytają O 
najboleśniejszych niekiedy zagad-|radę! Na ileż kolizyj 


naraża go 
sumienie i wiedza, które niestety 
stanowczo wzbraniają mu udzie- 


chorych. Jak|lenia przyzwolenia na zawarcie 
doniosłą i brzemienną w następstwa | małżeństwa w terminie, 


podawa- 
nym przez chorego, i równocześ- 
nie istniejący, ustawowe zastrze- 
żony obowiązek dochowania ta- 
jemnicy chorego! Oto są momen- 


i dzieci, jaką ruinę wnosi w życie; ty, w których społeczna rola leka- 
rodziny, o tem rozpisywać się niejrza wysuwa się na plan pierwszy 


Z chorób wenerycznych, które 


Ale o|szczególnego nabierają znaczenia 


w małżeństwie, wymienić należy 
w pierwszym rzędzie kiłę i rzeżą- 
czkę.— Kiła (syfilis) jest chorobą, 
która jeszcze latami prowadzić 
innych osób, 
chociaż objawy zewnętrzne już 
ustąpiły. Można sobie tedy wyob- 
razić, jakie niebezpieczeństwo gro- 
zi rodzinie niebezpieczeństwo gro- 


Nakładem spółki wydawniczej| pieniądze, by córki jego miały do- 
Cape w Londynie wyszła niedaw-| bry posag jeszcze przed osiąśnię- 


ciem tego wieku, Zaznaczyć tu 
wypada, że wiek lat 12 jest grani- 
cą maksymalną, gdyż zazwyczaj 
dzieci wchodzą w związki małżeń- 
skie, mając lat 6 — 10, Często się 
zdarza, iż 50-letni mężczyźni po- 
ślubiają 6-letnie dziewczynki, przy 
czem z całą brutalnością wyzby- 


robę przyprawiona dziewczynka 
ucieką do angielskiego szpitala, 
zjawia się tam jej „mąż” ; żąda, 
by według istniejących przepisów 


mi, w obłudnie stosowanem pra-|Prawa dziecko zostało mu wyda- 


ne, Kobieta (a raczej dziewczyn- 
ka) w ciąży uchodzi w oczach hin 


sach, domagających się utrzyma- | dusów za istotę „nieczystą”, Czło- 


nek wyższej kasty utraciłby swo- 
ją „rangę” społeczną. gdyby do- 
tkną] się swej żony w okresie 
przedporodowym. Nieszczęśliwa 
osoba znajduje się w tym okresie 
pod wyłączną opieką baby, po- 
chodzącej z najniższej kasty, nie 
mającej żadnego wykształcenia 
medycznego į dziedzicznie spra- 
wiijącej swój „urząd", 


Pani Mayo opisuje dalej w swej 
książce, w jak straszny sposób od 
bywa się w Indjach poród, "Y 
atmosferze przesądów i zabobonu, 
w warunkach, urągających wszel- 
kim pojęciom hyśjeny, dają nie- 
szczęsne matki indygskie życie 
swym dzieciom, 


Specjalny rozdział autorka po- 
święca  lecznictwu  indyjskiemu. 
Kuracja każdej choroby odbywa 
się według zasad swojskiej „aru. 
mętycznej* medycyny, t. j. zapo- 
mocą wydzielin i produktów kro- 
wich, Trzeba bowiem wiedzieć, że 
krowa w pojęciu hindusów jest 
świętem zwierzęciem į ma cudo- 
wną moc uzdrawiającą. Lekarstwa 
składają się z uryny, mleka 
ekskrementów. Do każdej otwar- 
tej rany przykłada się wydzieliny 


zi rodzinie, w której jedno z mał- 
żonków nabawi się kiły. Nawet 
przy dochowaniu największych 
ostrożności nie udaje się niekiedy 
uchronić drugiego z małżonków, lub 
co gorsza dzieci, przed zakażeniem 
i w tem sposób niewypowiedziane 
nieszczęście spływa na rodzinę, 
którego możnaby uniknąć, gdyby 
nie rozpowszechnione ogólnie 
mniemanie, że z chwilą ustą- 
pienia objawów zewnętrznych 
przyszło już do zupełnego wy- 
leczenia chorego. Prawdą jest, 
że syfilis jest chorobą zupełnie 
wyleczalną, ale aż do osiągnięcia 
tego stadjum trzeba, długiego, 
troskliwego i sumiennego leczenia; 
i dlatego też im dłuższy upływa 
przeciąg czasu między chwilą za- 
każenia i następującem po tem 
leczeniu a małżeństwem, tem 
swobodniejsze ma lekarz sumienie, 


Deśeneracja narodu hindusów 


Rewelacyjne obserwacie p. Katarzyny Mayo 
krowie, Krowa i cielę, jako świę-| 


te zwierzęta, nie mogą być w In- 
djach zabijane. Dlatego też w cią- 
gu stuleci rasa tych zwierząt ule- 
gła zupełnej degeneracji, 

Każda próba walki przeciwko 
fym fanatycznym wobyczajom ze 
strony władz angielskich spotyka 
się z zawziętym oporem ludności 
tubylczej, 

Zaznaczyć tu wypada, iż po- 
zorne „umiłowanie zwierząt pro- 
wadzi często do takich okru- 
cieństw. że fantastyczne opisy 
chińskie są wobec nich niewinne- 
mi zabawkami, Nie wolno mp, w 
Indiach zabijać cieląt, ale z miljo 
nów cieląt corocznie ściągają hin- 
dusi żywcem skórę, którą nastę- 
pnie z dobrym zyskiem sprzedają. 
Nie wolno zarzynać starych krów, 
więc umieszcza się je poprostu w 
ogrodach i wydaje na pastwę gło. 
du, Pod gołem niebem zwierzęta 
te, porażone słońcem, giną wśród 
strasznych męczarni, żywcem roz- 
rywane przez drapieżne ptaki, 

Książka Katarzyny Mayo obu- 
dziła w całej Anglii olbrzymie +3- 
interesowanie j wywołała nż' 
ną dyskusję, 


RZE 
Szklane dranacze nieba 


Prasa amerykańska donosi, jż je- 
den ze znanych krezusów dolaro- 
wych zaaprobował już istotnie pro 
jekt nowojorskiego architekta, p. 
Williama Ludiowa ; powierzył mu 
budowę na Broadway wielkiego 
drapącza nieba, skonstruowanego 
wyłącznie z rusztowania żelaznego 
i murów szklanych. Do powzięcia 
tego postanowienia skłonił boga- 
Cza jeden bardzo charakterystycz- 
ny wzgląd: jest on mianowicie naj- 
mocniej przekonany, że dochody 
ze świetlnej reklamy, na szkla- 


;| nych murach umieszczanej, w szyb 


kim czasie pokryją całkowicie ko- 
szty tego gmachu! 


ż ladi La yć > 


„W areszcie“—skecz w 1 odst. 


Kiewicz—znakomity humorysta w swoim oryginalnym repertuarze. ZamorsKa—świetna pieśniarka i subretka. ĘĘ 
salonoworekscentryczne. 
„SZmoncesy”, 


Edward Rej. 


? Messalina? L, Pragerówna— piosenki i pieśni. Trio SzymańskKich tańce 
Duet Melerwil—kreacje taneczne. Edward Rej— kawały 
Kierownik art.-lit.:: Edward Rej. 


Kierownik 


Nr. 278 


Choroby weneryczne w małżeństwie 


Zaniedbywanię i nie dość energiczne leczenie choroby powoduje 
ruinę materja!ną i rozbicie rodziny 


wyrażając swą zgodę na zawarcić 
małżeństwa. 


Nie bez znaczenia jest też przy- 
tem występowanie niekiedy w 10 


— 15 lat po infekcji t. zw. 
schorzeń metaluetycznych  (para- 
liżu postępowego lub  tabesu), 


które podrywają zdolność garob- 
kowania głowy rodziny, — bo ta 
najcześciej przecież wchodzi tu w 
grę, — a nawet czasami zupełnie 
ją znoszą, powodując ruinę ma- 
terjalną rodziny, która teraz bo- 
rykać się mosi, by utrzymać swego 
dotychczasowego żywiciela, Na 
szczęście najświeższe metody le- 
czenia (szczepienie malarji) wniosą 
tu, zdaję się, zmianę na lepsze. 


Inaczej rzecz przedstawia się 
z rzeżączką (tryprem). Przede- 
wszystkiem niebezpieczeństwo prze- 
kazania choroby drugiej osobie jest 
tu znacznie większe, już choćby 
dla tego, że rozpowszechnienie 
tej choroby wśród mężczyzn 
jest ogromne, a następnie dlate- 
go, że i tutaj „chórzy łudzą się 
często brakiem objawów subjek- 
tywnych i objektywnych i przed- 
wcześnie kończą leczenie, co po- 
tem mści się w małżeństwie, Na- 
stępnie zupełnie inne skutki pocią- 
ga za sobą rzeżączka w  małżeń- 
stwie dla mężczyzny, a inne dla 
kobiety, Pominąwszy występujące 
czasami w trakcie leczenia kom- 
plikacje, które czasowo ograniczyć 
mogą zdolność do zarobkowania, 
jto jednak następstwa trypra dla 
mężczyzny w małżeństwie rzadko 
są ciężkie. Zupełnie inaczej u ko- 
į biety, zwlaszcza warstw pracują: 
cych. Tutaj prezentuje się on ja- 


ko choroba ciężka, a zwłaszcza 
wtedy, gdy dotknięte są organa 
wewnętrzne, mato dostępne na- 


szym środkom i metodom leezni- 
czym, Schorzenie macicy, jajowo- 
dów i jajników pociąga za sobą 
nie tylko długotrwałe niedomaga- 
nie, ale pozostawia również 
niezatarte Ślady w postaci mle- 
płodności. " 


Kiedy w małżeństwach takich, 
w których mąż nabawił żonę rze- 
żączki, albo też żona wniosła ją 
już w małżeństwo, przyjdzie do 
urodzenia dziecka, wtedy w czasie 
połogu choroba rozszerza się 
na organa wewnętrzne i prowadzi 
dą niepłodności na przyszłość, do 
tego, co znamy jako częste zja- 
wisko w społeczeństwie: do mał- 
żeństw o jednem dziecku. Jak 
statystyka potcza, co nalmniej po- 
łowa takich małżeństw przecho- 
dziła lub przechodzi jeszcze rze- 
żączkę. Oczywista, nie musiało 
tak być i w dużej ilości wypadków 
¡można było tego uniknąc, a w każ- 
dym razie przeszkodzić wniesieniu 
tej choroby do małżeństwa, gdyby 
każdy chory leczył się dość wcze: 
śnie i energicznie, bo w stadjach 
początkowych udaje słę wyle- 
czenie kompletne dość łatwo i 
szybko. W wypadkach przewle- 
kłych, zaniedbanych, jest to już o 
wiele trudniejsze, aczkolwiek i tu 
taj przy troskliwem i gruntownem 
leczeniu prawie zawsze do osiąg- 
nięcia. 
Inne choroby weneryczne, jako 
krótkotrwałe i lokalne, nie mają 
dla małżeństwa zbyt wielkiego 
znaczenia, bo ani nie prowadzą 
do żadnych poważniejszych uszko- 
dzeń fizycznych obojga małżonków, 
‘względnie potomstwa. ani też nie 
stają się powodem trosk i niesna- 
sek, będących początkiem rozbicia 


rodziny. Na 0 
r. À. A. 


Wystawiona zostanie od dnia 1 października rewja pióra Edwarda Reja p. t. 


„DLA DOROSŁYCH” | 


W programie: „Apasz*—bomba śmiechu w 1 odsł. 


Numera solowe: Starusz= $$ 


art.-lit: 


“interesami 
Z 


andlit. 


Ch. 


dziesiątek tysię 
tych względów, 


vereme a 
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dowskiego Bloku Gospo 
Zydowski Biok Gospodarczy w Łodzi, grupujący około siebie wszystkich kupców, większych i mniej- 
szych, został powołany do życia w celu samodzielnego óbronienia w nowej radzie miejskiej interesów ekonomiczno-gospo- 
darczych żydowskiego średniego kupiectwa, - które są niestety do dnia dzisiejszego w niesłychany sposób zaniedbanie przez 
naszych opiekunów partji polityczńych. Powyżsi politycy nie zdali sobie nawęt sprawy z tego, iż igrali najżywotniejszymi 
cy żydowskich kupców w Łodzi. 
Żydowski Blok Gospodarczy postawił sobie za najświętsze zadanie raz na zawsze zła- 
mać hegemonję ludzi partyjnych. 

Wychodząc z założenia, że do obrony interesów kupiectwa żydowskiego jest powołany tylko kupiec lub drobny ku- 
jet, wystawiliśmy na czoło Bloku Gospodarczego takich kandydatów, którzy są krwawo zainteresowani o losie żydowskiego 
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Kandydaci Bloka Gospodarczego są: 


Dom wypoczynkowy 
dia dziennikarzy polskich 


Na południowym stolku Łysej 
(róry w Makowie, przy drodze ło 
Jordanowa, na wysokości 40 me- 
trów ponad poziomem dragi, sta 
nie piętrowy. budynek „Domu u- 
zdrowiskowego i czynkowe: 
go” dla dziennikarzy, EASA za 
hiegami ; środkami  syndykatu 
dziennikarzy krakowskich, Projekt 
„Domu opracował arch, rekto: 
Szvszko - Bohusz, . 

Budynek, o 80 m. frontu, uroz- 
maicony wyższemi partjami da 
chów na swych flankach, wysoko 
położony ; zbudowany w wielkich 
i prostych masach, będzie miał 
wygląd potężnego zamczyska. Par- 
ter budynku, poza pokojami miesz* 
kalnymi, łazienkami ; t. p., obę! 


`s 


mować będzie obszerną salę jadal- | ch 


ną z werandą, salon į czytelnię z 
obszernym terasem i weiściem do 
ogrodu. Na pierwszem piętrze po 
za pokojami mieszkalnymi będzie 
mieścić się wielka - eżalnia. 
Wzdłuż południowej fasady budyn- 
ku ciągnąć się będzie taras o- 
twarty. Dojązd do domu tworzyć 
będzie urocza droga serpentynowa, 
wzdłuż której wznosić się będzie 


Ze srebrnego 
ekranu 
„Odeon“ i „orso“ 


RIIE i Raif, jako mary- 
narze 


Bodaj, że w żadnej z dotych- 
czasowej komedji nie można było 
się tak uśmiać, tak z obecnie wy- 
świetlanej w kinoteatrach „Odeon* 
i „Corso“ 

Słanowczo grą swą i humerem 
amerykański Pat i Patachon prze- 
wyższyii swych kolegów z Europy 
zaś śmiało mo!na ich nazwać naj- 
lepszymi komikami świata. 

Rólę główną kreouje  niezapo- 


~ 


| 
|] 
mniany sierżant „Wielkiej Parady“ 
W. Beery, który swym niefrasobli- 
wym humorem pobudza do bez- 
ustannego śmiechu przepełnione 
widownie, 

Lwia część akcji toczy się na 
morzu, gdzie nasi bohaterowie ja- 
ko marynarze są kapitalni. 

Całość jest doskonała i pozo- 
stawia też po sobie doskonałe wra 
żenie. 

Nadprogram Ż-aktowa komedja 
amerykańska, 

liustracja muzyczna pod batutą 
p. Pietruszki, jak zwykle dobra, 

BĘ | 
47 M 
j 
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Wkrótce 


szereg will z ogródkami, Z sórnej, 
zalestonej części góry utworzony 
będzie wspaniały, blisko cztero 
mor$owy park. 

W ten sposób zabudowany stok 
góry, obejmujący obszar przeszło 
10-morgowy, a będący własnością 
krakowskiego syndykatu dzienni- 
karzy, utworzy uroczą, letnią ko- 
lonje; w której dziennikarze ;: lite- 
raci z całej Polski znajdą wypoczy- 
nek i pokrzepienie sił po znojnej 
pracy zawodowej. 

Z dniem 1 b, m, syndykat dzien- 
nikarzy krakowskich : przystąpił 
już do robót budowlanych į spo- 
dziewać się można, że o ile dopi- 
szą warunki atmosferyczne, przed 
nadejściem zimy stanie pod da- 
em część projektowanego bu- 
dynku. 

Zaznaczyć tu należy, że wiele 
rade b ję samorządowych, społecz- 
nych, finansowych, przemysłowych 
i handlowych -przyrzekło komite- 
towi budowy „Domu ofiarną po- 
moc ,;czy to przez udzielenie sub- 
wencji, czy też w formie dostar- 
czenia materjału budowlanego, 


Śród czasopism | 
„MUZYKA“. 


Wzorem roku ubiegłego, redakcja te- 
go pięknego czasopisma, pozostającego 
pod kierunkiem Mateusza Gilińskieżo,! 
wydała zamiast trzech kolejnych nume» | 
rów letnich, jeden obfity tom w formie; 
monografji zbiorowej. Tym razem mo- 
nografia zostałą poświęcona: całkowi-| 
cie muzyce polskiej, Na treść monogra-, 
fji składa się szereg cennych studiów; 
najwybitniejszych  muzykologów pol- 
skich: prof, dr. A. Chybińskiezo dr, H. 
Opieńskiego, dr. J. Reissa, dr. St, Ło- 
baczewskiej, dr. S. Barbaga, ks. dr. H. 
Feichta, red, Z. Latoszewskiego I in.:i 
wszystkie te studja, utrzymane naogół: 
w formie żywej | przystępnej, omawia- 
ja przeszłość muzyki ojczystej od jej 
zaczątków i do nowszych czasów: znaj- 
dujemy więc w monografji szkic dzie- 
jów muzyki wielogłosowej, dzieje muzy- 
ki religijnej, dzieje opery i symfonii, 
dzieje pieśni artystycznej, dzieje nauki 
o muzyce ! t. d.; te szkice historyczne 
poprzedza nader interesujące studjum a 
stylu polskim w muzycę, 


| 


Szata zewnętrzna monografii utrzy= 
mana jest na wysokini poziomie.. Treść 
uzupełniają liczne ilustracje (z których 
I8 na specjalnych wkładkach kredo- 
wych), oraz przykłady nutowe, odbitki 
starych druków i t. p. 


Całość dzieła przedstawia się imponu- 
jacco i obudzić musi zainteresowanie w 
szerokich kołach naszych miłośników 
sztuki, 


Adres Redakcji i Administraci! — 
Warszawa, Kapucyńska 13, 
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Jakób Eisner, wice prezes Centralnego Stowarzyszenia Kupców, Piotrkowska 10 

Gerszon Wolman, wice prezes Stowarzyszenia Drobnych Kupców, Ogrodowa 10 

Sz. Zajdier, członek zarządu Kupców Kolonialnych, Cegielniana 15 

K. Lejbowicz, członek zarządu Kupców handlujących owocami, Zgierska 28 

W. Ulinower, prezes zarządu Kupców Kolonialnych, Cegielniana 15 

M. Fajersztajn, członek zarządu sekcji kolonialnej, przy Stowarzyszeniu Kupców i Przemysłowców, Piotrkowska 10 

E. Sztajnsznajder, członek zarządu Stowarzyszenia Kupców, Piotrkowska 10 

I. Rozenmuter, prezes sekcji skórzanej przy Stowarzyszeniu Kupców i Przemysłowców, Piotrkowska 10 

R. Pietrkowski, członek zarządu Stowarzyszenia Kupców, Piotrkowska 10 

G. Ajzen, członek Stowarzyszenia Kupców i Przemysłowców, Piotrkowska 10 

otlib, wice prezes Stowarzyszenia Kupców Kolonialnych, Cegielniana 15. 

Wszyscy bez wyjątku Kupcy winni dnia 9 października oddać swe głosy na Zydowski 
CPOO R IRS IS 5 EKOFOLD CT JE CY TI ODA ZOO O O OIP ZOZ 1 BOO CA. w PRO EZ da G 


ŻYDZI! Głosujcie m lst sinisten 


Jest to lista iedności żydowskiej! 


Golnięcie koncesji od l-go stycznia 


Walny 
polo 


W przyszłym tygodniu odbędzie 
się w Łodzi walny zjazd konce- 
sjonarjuszy województwa łódzkiego 
zwołany w celu podjęcia obrony 
zagrożonych interesów  koncesjo- 
narjuszy, którzy mają być przez 
rząd pozbawieni koncesji swych 
już z dniem 1 stycznia, Władze 
skarbowe podjęły już nawet przy- 
gotowania do odbierania koncesji 
winno - wódczanych, a to wobec 
zdecydowanego stanowiską rządu 
w tej sprawie. Zaniepokojeni tem 
koncesjonarjusze, zrzeszeni w sek- 
cji winno = wódczanej stowarzysze 
nia kupców detalistów wysłali do 
Warszawy specjalną delegację, 


Ceduła giełdy pieniężnej 


zjazd Koncesjonarjuszy mono- 


wych 
która odbyła szereg narad. W 


pierwszym rzędzie nawiąząny zo- 
stał ścisły kontakt z pozostałemi 
organizacjami, grupującem; konce- 
sjonarjuszy winno - 


poczem wspólna delegacja udała. 


się do dyrekcji monopolu oraz 
do dyrektora departamentu akcyż 
i monopoli min, skarbu, Na konfe- 
rencjach tych zapoznano się -do 
kładnie ze stanowiskiem przedsta 
wicieli rządu, poczem postanowio- 
no zwołać do Łodzi zjazd w celu 
powzięcia konkretnych uchwał 
przeciwko tym zarządzeniom, go- 
dzącym w byt setek tysięcy kom 
cesjonarjuszy. ( 


5 


| Rynek pieniężny 


Notowania złotego. 


warszawskie 
a x j W dniu 5 października 1927 r, 
GOTÓWKA zs aan złotych: ZE 
„ondyn eh 
Dolary 8.91 Zurych 58 00 
Berlin wypl. 46,725—47.125 
CZEKI: na soki tygo 
al i na Poznań 46.775—4€i 975 
ay sej ky Gdańsk wypł. 57,59—57.75 
y na Warszawę 57.55—57,67 
Nowy Jork 8.93 Wiedeń czeki 79.02—79 50 
Paryż 35,16 Praga 577 50 
Praga 2650, 
Szwajcaria 172.46 i pór” j 
ty ję | rzędowa gielda gdańska, 
Sstokholm 240,76 GDANSK, 5 października 1927 i 
Włochy 48 84 a dzisiejszem zebraniu giełdy gdań 
ki notowano w guldenach gdańskich 
AKCJE. 100 złotych polsk. 57.58—5775 
Bank Dyskontowy 133 yta BO a 
Bank Polski 148—149 y iai 


Bank Handlowy 123 

Bank Zarobkowy 90—91 
Elektr, w Dąbrowie 77—50 + 
Częstocice 3,25 

Wysoka 136 


S ZE RZE 


Notowania niełńowe w Londynie 


LONDYN. 5 października — (Pat 
Zamnięcie gieldy, 


Nowy-lork 4.86 27 32 
Nohel. 48 Holandja 12 13 15 15 
Brown Bovery 350 Francja 124.02 
Fitzner 6 pana key 14 
P ochy 49 95 
Pi al 9,30—9,40 Niemcy 20,41.18 
orisk 28: Szwejcaria 25.24,75 
Starachowice 70.50—72.50 Warszawa 45.: 
Żyrardów 18,25—18.50 Wiedeń 5451 
Haherbusch 15150 
Riła 4 A 106 PAPIERY P’ ŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE, 


Cukier 5,25—5,35 
Węziel 106—107 50—107 
Cezielski 43,75 

Firlei 54,50 

Lilpop 34—34,00 
Ostrowieckie 96 | 
Rudzki 59—59,50 

Ursus 16,75—16.50—10./ 
Borkowski 3,50—3.60 
Spirytus 32 


Dolarówka 61—61.50 

Dolarowa 85,50 

Kolejowa -102,50 

5 pr. konwersyjna 62 

| 6 proc. konwersyjna kolejowa 58,50 

| 8 pr. Banku Gosp. Kraj. i Roln. 92 

| 8 proc. m. Warszawy zł. 77—76,90 

5 proc. m. Warszawy zł, 65 

4 i pól pr, listy zastawne ziemskie zł. 
58,15—58,66—58.13 


NFZ 


IGE ZARY OPRAC WE 2 YO > 
OSECD EN dwie nz z PASY 


zego 


Blok Gospodarczy Nr. 3 


l. 


TY EEE RART 
f . 


Świat handlu, 
przemysłu 
i finansów 
Pływająca wystawa jue 
gozsłowiańska 


Z inicjatywy związku „Narodna 
Odbrana” zorganizowana zostanie 


wódczanych, w najbliższym czasie wielka wy- 


stawa  propagacyjna przemysłu 
i rolnictwa jugosłowiańskiego. Wy: 
stawa ta urządzona będzie na jed- 
nym z większych okrętów jugo- 
słowiańskich, który odwiedził by 
wszystkie wątoże miasta portowe 
w Europie. Najpierw okręt wysta- 
wowy udat by się do Hiszpanii, 
stamtąd do Portugalji, Francji, An- 
glji, Belgji, Niemiec, państw skañ- 
dynawskich i tt d. Na wystawie 
pływającej reprezentowane będą 
wszystkie gałęzie przemysłu i rol- 
nictwa jugosłowiańskiego. 


Bezrobocie w Rosji 


Komisarz pracy w RSFSR, Ba- 
chutow oświadczył w tych dniach, 
iż liczba bezrobotnych w ZSSR 
w roku bieżącym wzrosła, Dnią 
1 stycznia r. b. na giełdzie bezro* 
botnych zarejestrowanych było 
1.310.000 osób, zaś dnia 1 czerwca 
ilość zarejestrowanych  bezrobot+ 
nych wynosiła 1.363.000. Zwięk- 
szenie się bezrobocia przypisać 
należy, zdaniem Bachutowa, wzmo- 
żonemit dopływowi robotników ze 
wsi do miast, jakoteż przeprowa- 
dzonej niedawno redukcji perso- 
nelu w zakładach państwowych. 

NY z 
NOTOWANIA BAWEŁNY, 

NOWY JORK, 4 października. Bawel- 
na. Zamknięcie. 

Loco 21.40, październik 21.90 listopad 
21.04, grudzień 21.19 -— 21.21, styczeń 
31.24, marzec 21.49 —-- 21.50, maj 21.70, 
lipiec 21.62. 

NOWY ORLEANS, 4 października. — 
Zamknięcie: 

Loco 21.17, grudzień 21.35 — 21.37, sty 
czeń 21.32 -- 21,34 marzec 21,54--21.57, 
maj 21.71, piec 21.63. 

BREMA, 4 października. Bawełna ame 


g|rykańska za 1 lbs. 23.44, 


LIVERPOOL, 4 października 
wełna. Zamknięcie: 

Styczeń 11.36, marzec 11.37, ma! 11.37, 
lipiec 11.27. sierpień 1117, październik 
11.28, listopad 11.28, grudzień 11,32, 


— Be 


Notowania glołłowe w Paryżu 


PARYZ, 5 października (Pat) Noto 


wanie końcowe 


ZE 124,05 
N.Jor 25.47.13 
Włochy 159,25 
Szwajcarja 481,— 
Niemcy €07.50 
Rumunja 15.86 


Ogłoszenie. 


Opierając się na Rozporządzeniu Rady Ministrów z dnia 10 lutego 1925 
roku o uregulowaniu cen przetworów zbóż chłebowych, mięsa i jego przetwo- 
rów oraz odzieży i obuwia przez wyznaczanie cen“ (Dz. U. R. P: No. 18 poz. 
101, na Rozporządzeniu Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 51 sierpnia 1925 
roku o zabezpieczeniu podaży przedmiotów powszedniego użytku (Dz. U. R.P. 
Nr, 91 poz. 527 art. 8), oraz na uchwale Magistratu m. Łodzi z dnia 16 kwietnia 
1926 roku — niniejszem podaję do. wiadomości mieszkańców m. Łodzi co. na- 
stępuje: pe 

E Uchwałą Magistratu m. Łodzi No. 987 z dnia 4 października 1927 roku 
postanowiono, zgodnie z Rozporządzeniem Ministra Spraw Wewnętrznych z 
dnia 16 sierpnia 1927 roku o przemiale żyta, które wchodzi w życie w myśl 
postanowienia par. 5 z dniem 8 października na całym obszarze Rzeczypospo- 
litei Polskiej (Dz. U R. P. No. 78 poz. 683) — podać do wiadomości mie- 
szkańcom m, Łedzi, że z dniem 8 października 1927 roku powyższ2 rozporzą- 
dzenie zakazuje przemiału żyta na mąkę poniżej 65 proc. wymiału oraz uży- 
wania mąki żytniej, pochodzącej z przemiału poniżej tej normy do przerobu 
na wszelkiego rodzaju pieczywa, wobec czego Magistrat m. Łodzi niniejszą 
uchwałą znosi z cennika ogłoszonego w dniu 7 września 1927 roku chleb 
żytni pytlowy 50 proc., którego cena została ustalona na 65 gr. za 1 klg, 
(Uchwała Magistratu m. Łodzi No. 860 z dnia 6 września 1927 roku); poza ce- 
ną na chleb żytni pytlowy 50 proc., reszta cen maksymalnych, dzisiaj obowią: 
zujących na przetwory zbóż chlebowych, obowiązuje nadal i po 8 październi - 
ka 1927 roku. e 

Taże uchwałą Magistratu m. Łodzi z dnia 4 października 1927 roku zo- 
stały wyznaczone ceny maksymalne: 


Na mięso wieprzowe i wyroby masarskie za I Kg. w detalu: 


wiepizowina . „ ZŁ 3 gr. 30]szynka bez kości . „ D. s, 
schab i baleron » « „4 » -=-|baleron gotowany . „7 „% 
SIORIBA wiata a e, aib w 20 u. NMÓWY ©. 2 „0 5 10 
SAdło . « » « 6 + »4 „ 40]boczek sur. wędz. «. „5 w» — 
GAIEESON A. oe” „ib ta „ gotowany + „5 „ 20 
kiełbasa krajana . « „4 „ 30|szmalec o. MAET VION ZO 
? serdelowa . „4 „ 30]siekana . . . . . do umowy 
pasztetowa + + + „5 „ —]lpolędwica sur. wędz. zł. 7 gr. 50 
serdelki . e « « „5 „ 50|słonina paprykowana „5 „ 70 
podgariana e « « „2 „ TOfkiełbasa surowa » . do umowy 
czarna” + « «' e » s2Ż „ 0jrolada 2 . 2Ł BG pr. 20 
kaszanka + « « « „1 „ 70|kiełbasa sucha + « „6 „ 60 
CRONE 2-2 2 9 05 o ZOIEMAMO. 20a o 00 Wo u 00 
szynka gotowana + „7 „ 20]parówki E ERSEN B9 47083 
„ Sur. wędz. »« „4 „ 50 


W myśl zacytowanego Rozporządzenia Rady Ministrów par. 7 wyżej 
wyznaczone ceny maksymalne obowiązują na terenie m. Łodzi od dnia następ 
nego po ogłoszeniu. Zaznaczam, że zgodnie z par. 101 11 wymienionego 
Rozporządzenia Rady Ministrów, winni żądania lub pobierania cen wyższych 
od wyznaczonych lub nieujawnienia tych cen w cennikach właściwych przed- 
siębiorstw handlowych, będą ukarane przez władzę administracyjną 1 instancji 
wedlug art, 4 Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 51 sierpnia 
1926 roku (Dz. U R. P+ No. 91 z 1926 roku poz 527) o zabezpieczeniu poda 
ży przedmiotów powszedniego użytku — aresztem do © tygodni lub 
grzywną do 10.000.— zł., o ile dany czyn nie ulega snrowszemu uka- 
raniu w myśl innych Ustaw Karnych. 

Łódź, dnia 5 października 182/ roku 7626—1 


Wiceprezydent m. Łodzi 
(©) W. GROSZKOWSKI. 


Ostatnie Nowości 


Bibljoteki Groszowej 


w Warszawie, Moniuszki 11 
po 95 groszy za tom 
LEW TOŁSTOJ: 

R. KIPLING: 


Zmartwychwstanie—5 tomy 
Sonata Kreutzerowska—1 tom 
Stalky i Co—2 tomy 
Twarz w plomieniach—1 tom 
TETMAJER: Człowiek Europy—l tom 
5 Kięska—1 tom 
Š Smierć bohaterów—1 tom 


po zł. 1.25 groszy 


Z, MICHAŁOWSKI: Zmagania 
H, ZAKRZEWSKA: Białe Róże 


po 1.45 groszy 
l MEISSNER: Hangar Nè 7 
M. GORKII: Chan i jego syn, współczesna literatura rosyjska 
W. G. WELLS: Syrena 


b W. MATUSZEWSKI: 


BENT. 


B. ABOWA 


wznowiła przyjęcia 
Piotrkowska 85, m. 5, front. 


A. SZWARC 


Skład węgla, drzewa i KoKsu 
ul Holejna Nr. 2a. Tel. 16-14 
(dawniej Matysek) 
poleca ze składu węgiel, tylko 
pierwszorzędnych kopalń, suche 
drzewo, sosnawe i dębowe w Szcza 
pach i rąbane oraz Koks po cenach 


Kino Spór. Prac, Państw. 


£ionKiewicza 40. 


Od wtorku, dnia 4 października do 
poniedziałku wł. 


Najnowsze Arcydzieło Ekranów 
pod tytulem: 


LA CENE DUSZY 
i ciařa 
Dramat w 10-ciu wielkich aktach 


Współczesna Sztuka filmowa o 
wspaniałej wystawie i niezrównanej 


grze. konkurencyjnych z dostawą do domów 
W rolach głównych, — prześliczna własnemi Końmi. 
i czzrują”a aa klijentom udzielam kredytu. 
Vestu Syva, Juliette Copton or w dj ek je ZANA 
Wyndham Standingn i Walter śwtler. 


Nastęrny program: 


„oz sta za zdradę" Pekare miota 


Począłe: w -i powszednie o godz. 
5,0, 7,50 ostatni o 9,50. 
W soboty, niedziele i święta o g. 
5-ej po południu 
= 


Prenumerata 


Wschodnia 3i 
tel. 59-09 


nosi w Łodzi 
sylka pocztowa w kraju — zł, 5—; 


kedakior: Gustaw Wasaercug, 


3% — GŁOS POLSKI — 1927 r. 


kean =-Me 
R. A 


M. KRARABANOW Konstantynowska Ne 9, 


przyjmuje od 9 rano dr / w. 269 —8 KRZZZZZZZZZIA daje się świadectwo. Zapisy codziennie. 


miesięczna „Głosu Polskiego” ze wszystkimi dodatkami wy- 
zł. 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; z prze- 
zagranicę — zł. 7.20. 


Nr. 274 


Pr. met. 


IPRYBULŚK 


Chóroky szór- 
ne włosów we» 
neryczne i mo» 


Polonista nofrzehny | 


„od zaraz do klas wyższych 
gimnazjum. Oferty sub. „Polo- 
nista* do adm. „Głosu* 616-3 


Bank Handlowo-Przemysłowy w Łodzi 


E ZPS I 
Spółka AKcyjna 


PIOTRKOWSKA 96. - 


TELEFONY: 2-5% 3-71; 8-72 9-73. Leczedie śwlatiańi 
BANK DEWIZOWY E AS 
Oddziały: Warszawa i Sosnowiec entgena. 
ZAŁATWIA Przyjmuje od 9—2 
iod 4—8. Ź 
INKASO, DYSKONTO, ZLECENIA GIEŁDOWE Dla pań od 4—5 od- 4 a. | 
dzielna poczekal- Ź w 
WKŁADY zędnościowe w WALUCIE am) V 
o dności AL Zawadzka 1, 7 ÓW, 
KRAJOWEJ 1 ZAGRANICZNEJ. a| PY 
Dr. med. > wifi pz rd 
Różaner 
Dzielna 9 
Tel. N 28-98, 


Choroby skórne, 
weneryczne i mo- 


LJ czopłciowe. PrósdŻA | 
Przyjmuje po GOT 
od 8—10 i od 5—8|Odlot z Łodzi do Warszawy 
Leczenie lampą [o 
kwarcową B. p 
Oddzielna pocze-| m Z Warszawy do Łodzi 
kalnia dla Pań! |590] g. 15. 


jest poważna pierwszorzędna siła| 2". mes. Przewóz 1 kg. towarów między 
z wszechstronną znajomością LAJGHTER pocni a Warszawą kosztuje ` za- 
ekspedycji dla poważnego przedsiębiorstwa Ea saa n nia a 
ekspedycyjnego. STOMATOLOG Teana tE A | © 
Oferty sub. „Spółka Akcyjna“ do administracji Sanstantynewska a| . Towar wysłany samolotom te- 
„Głosu Polskiego“, 7582—92 ' » go samego dnia przybywa na 


sel. podnisbienia. miejsce przeznaczenia, 
Informacje w Łodzi 


zębodołów i t. p. 
Od 1i pół do 5. 

Piotrkowska 67, 
tel. 311, Lotnisko 26-15 


AAE 3|W niedzielę 9—11 
LZEWOMAPTOSOARERWZWCESZEZERAM 
Ogłoszenia drobne 


Oryginalne 
Punktroltery 
RUE 


Firma 
STENOGRAFJI 


RER 1 LOOSE TAE wi 
99 
99 biurowej, parlamentarnej (lektura) 


wyucza listownie szybko, najdoskona« 
Piotrkowska 67 Naprzeciw Grand-Kofelu Piotrkowska 67 


lej: Instytut Stenouraficzny, Warszawa, 
Poleca: 


Krucza 26. Ządajcie propetos, 
Palta gabardinowe nieprzemakalne i gumowe (dam. i męsk.) 
Płaszcze, prześcieradła i kostjumy kąpielowe 
Stale na składzie bogaty wybór: 


TRYKOTAŻY 


4 


m” 


Pledy, walizy 
neses. podróż. 


ANGIELSKIEGO 
konwersacji i literatury udziela ruty- 
nowany nauczyciel ul. Narutowicza 40, 
m. 5, front, od g. 4—6 po poł. 175—16 


ZAGUBIONO 
książeczkę jessy miha" wydafią przez P, 
K, U, Łódź na imię Rudolfa Rippricha. 
Łaskawy znalazea proszony jest o od: 
danie do adm. „Głosu fi A 
4 — 


Pullowerów 
Sweatrów 
Lasek 


Pończoch 
Skarpetek 
Rękawiczek 
Parasoli 


Wykwinfna bielizna męska oraz wszelka galanferja 


KOCIMSKA ANTONINA 
zgubiła legitymację P. U. P. P. i 


memean nen UWADZE P. T. Klijenteli poleca- . SP 
: Ż RZEDAM 
zd | my nasz dział łą: 21 mogący Ans T sklep spożywczy z pokojem i kuchnią 
„Szatniówki* | zaspokoić nawet najwybr. gusty, Banku Polskieg Kiitskiego. 58 7618—5 
m" TE PARA Or TO | cia 


SKLEP 
z jednym pokojem sprzedam: zaraz. 
Zamenhofa 14. 7622—1 


Miejski Kinematograt Oświatowy 
Wodny Rynek(róg Rokicińskiej). 


Dojazd tramwajami 16 i 10. 


SEZ WI Z u 
Zatwierdzona przez Ministerstwo 
W. R. i O, P 


Szkoła gimnastyki fanecznej 
i tańca artystycznego 


IRENY PRUSICKHIEJ 
Informacje i zapisy od 12—1 w sek- 
retarjacie Piotrkowska 57, tel. 14-84, 
oraz od4—6 w „Lutni* Sienkiewicza 
3i, 7627—1 


ZGUBIONO 
książeczkę wojskową wyd. przez P. K, 
U. Łódź—Powiat na nazwisko Lewy 
Bolesław, zam. we wsi Antoniewsikawa 
gm. Nowosolna. 7625—5 


Z POWODU 
wyjazdu sprzedam tanio sklep kolo» 
nialny, Wiadomość: Serano mago r 

J 


ji poniedziałku, dnia 5 październi- 
ka 1927 r. i dni następnych: 


DLA DOROSŁYCH 
EM ea 
DLA MŁODZIEŻY: 
Dramat w 12 aktach 


Wielka Parada 


(Parada śmierci) 


Lekarz-Dentysta 


Jakób Karmazyn 


Południowa 2. 


POTRZEBNA 
służąca umiejąca gotować. Główna 49 
cuk. „Palermo“, 7620—1 


OKAZJA! 


W roli głównej: z s S 
A s W przedam tanio 400 tuz. obcasów gu- 
John Gilbert i Renee Adoree po roci r mowych fasonowych i $00 tuz, obca- 
9051—6 | sów gumowych okrągłych L. Ławniczak 
Następny program: OWA s Mawn: P mea 
BEN HUR 2 torska. Zastać można od 2—4 po:pol. 
—— Wspólnika 7605— 
W poczekalniach kina codziennie 

do godz. 22 audycje radjofoniczne. z 3—5000 zł. POSZUKUJĘ 
(pieniądze zagwarantowane) Pmi eaen (ży zee arzabzatoć 
POSZUKUJE rów za kaucją Przedsiębiorstwo O. M. 
MZEREBENMEWKMEM | Wólczańska 78, III p. front [5-90 Sierpnia 28, II p. w godz. „Site, 
na lewo. SKoczyński, od 10—12 -= 
starsz: mitzykalna,  konwersacja — 


francuska—niemiecka przyjmie miejsce 
w domu chrześcijańskim na stałe do 
młodszych dzieci. Oferty proszę do 
administracji „Głosu BE 

7 — 


P. Żytnieka- Kalanowa [Kursy Kosmetyczne 


powróciła Dr. Marii Lewinsonowej 
Cegielniana 6, m. 3. 


Masaże Pielęgnacja twarzy, ciała 
i włosów, Po ukończeniu kursów wy- 


FILIP KIRSZ 
zagubił dowód osobisty, wydany przez 
pam Rządu w Łodzi, ul, Stefana 


-a 


teleton 33-53. 


i a Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy 
1 strona i włekście 40 groszy, strona 5 szpalt. — Nekrologi 50 gr. Str. 5 szpalt. — Nadesłane 
po tekście 30 gr. strona 5 szpalt, — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt, — Ostoszenia zarę - 
czynowe i zaślubinowe 10 złot. — Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 proc. zaś É irm 
zagranicznych o 100 procent drożej 
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